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Występuje on wrolach: fałszywego sędziego śledczedo, wywiadowcy policji, kon- 
trolera -- Pakuje ludzi do aresztu! -- Przeszło 300 osób przesłuchano-- Pościg trwa! 


Z Warszawy donoszą: 

Policja zaskoczona została 
niebywałem i nienotowanem w 
kronikach wydarzeniem krymi- 
nalnem, którego sprawcą jest 
nieuchwytny dotychczas opry- 
szek, przeskakujący z miejsca 
na miejsce i dopuszczający się 
nieprawdopodobnych wprost a- 
fer i przeróżnych „tricków“. 

Bezczelność i cyrizim tego 
śmiałka, bezkarnie grasującego 
w Warszawie i w okolicy i wy- 
stępującego w rolach: fałszywe 
fo sędziego Śledczego, wywia- 
dowcy policji, rewidenta i kon- 
trolera — jest wprost zdumie- 
wająca. y 

Oto garść rewelacyjnychypę 
nych z „działalności* tego spryt- 
nie wymykajacego się z rąk ści 
gających go organów policji zu- 
chwałego łotrzyka. 


REWIZJA NA ST. WARSZA- 
WA — MŁOCINY. 

W dniu 24 września r. b. 0- 
koło godziny 10-ej wiecz. do 
kancelarji kasjera i zawiadow- 
cy stacji kolei elektrycznej Wa 


szawa — Młociny przy ul. Fe- 
lińskiego (nieopodal Dworca 
Gdańskiego) Aleksego Zatano- 
wa, zam. przy ul. Wiejskiej, 
zgłosił się nieznany osobnik i, 
przedstawiwszy się za wywia- 
doweę policji politycznej, zażą- 
dał widzenia się z naczelnikiem 
stacji w sprawie b. pilnej i nie- 
cierpiącej zwłoki. 

Wnet zjawił się Zatanow. któ 
remu oświadczył: 

— W imieniu prawa aresztu- 
je pana! - 

Przerażony Z. 
Homaczyć, lecz „wywiadowca 
zakomunikował w tonie urzęda 
wym, iż działa z polecenia 
władz bezpieczeństwa i ma na- 
kaz bezwzględnego aresztowa- 
nia Zatanowa za ”działalność 
antypaństwową. 

Na żądanie Z., przybyły po- 
kazał legitymację służbową w 
zielonej oprawie z autentyczną 
fotogralją, poczem wezwał woż 
nego Stanisława Cieplickiego i 
kazał mu asystować przy czyn- 
nościach. 

Po przeprowadzeniu rewizji, 


próbował się 


i: 


W28 godzin z Ameryki do Anglii 


Rekordowy przelot płatowca „Columbia; 


CROYDON, 11 października, 
Płatowiec „Columbia“, który 
po przelocie Atlantyku wylądo- 
wał na wySpie Cilly, nie mógł 
wystartować w dalszą drogę do 
Croydon z powodu uszkodzenia 
zbiornika, Przelot dalszy nastą- 
pi prawdopodobnie dziś rano. 


CROYDON, 12 października, 
Płatowiee „Columbia“, który 
wystartował z Ameryki dg lotu 


ponad Oceanem Atlantyckim, 
wylądował szczęśliwie około 
miejscowości Trevisco na wy- 
spie Scilly (Mała wySpa, požo- 
żona na wSchód tuż około przy 
lądka Kornwalijskiego w An- 
glii). Lot odbył się w niebywale 
krótkim czasie, trwał bowiem 
zaledwie 28 godzin. Przylot do 
Trevisco nastąpił o godz. 20-ej 
według czasu środkowo - €uro- 
pejskiego 


zwiedził Gdynię i jej port 


GDYNIA, 12,10. (PAT) Dzisiaj 
6 godzinie 9-ej przybył do Gdyni 
brat cesarza Japonjj ks. Takamatsu 
z małżonką ks, Kikuko Tokugawa 
w towarzystwie świty, posła japoń- 
skiego, attache wojskowego majo- 
ra Hata i kpt. Sośnicekiego. 


Na dworcu przybranym flagami 
6 barwach narodowych polskich i 
japońskich powitali książęcą parę 
przedstawiciele władz wojskowych 
i cywilnych z dowódcą floty ko- 
mandorem Unrugiem na czele. 


Po śniadaniu o godz. 11-ej goście 
przybyli na molo Kuracyjne i wsie- 
dli na okręt „Krakowiak“, na któ- 
rym zwiedzili zatokę j port handlo 
wy. Przy wejściu do basenu wojen 
rego 0. R. P. „Bałtyk* oddano 21 


strzałów i poniesiono banderę ja- 
pońską. 

Wieczorem odjechali 
Gdańska, 

Podczas pobytu gości na 0. R. P, 
„Krakowiak“ dyrektor urzędu mor 
skiego komandor Poznański wrę- 
czył J. C. W. album portu gdyń- 
skiego. 


goście do 


Dr. med. 


Narutowicza $, tel. 128-98 
powrócił 
Speclalista chorób skórnych, 
wenerycznych I moczopłcłowych 


Przyjmuje od 8—10 i 6—8. Leczenie 
lampą kwarcową. Oddzielna pocze- 
kalnia dla Pań 


w poszukiwaniu dowodów dzia 
łalności antypaństwowej, 
tajemniczy rewident zabrał Za 
tanowi rewolwer z 14-ma na- 
bojami oraz gotówką 8.000 zło- 
tych, poczem polecił zawiadow- 
cy stacji ubrać się i udać się z 
nim do komisarjatu, 

Przedtem jeszcze zagadkowy 
rewident polecił Z. otworzyć 
kasę ogniotrwałą i wydać mu 
wszystką znajdującą się gotów: 
kę. Pieniądze w sumie 4 tysię- 
cy złotych złożono do walizki, 
którą dał Zatanow, poczem ten 
wraz z wywiadowcą "wyszedł 
na ulieę, 

Gdy woźny Cieplicki zwrócił 
uwagę, że stacją nie może zo- 
stać -bez zawiadeweyy pueuda + 
wywiadowca ofuknął go, mó- 
wiąc: 

— Milczeć! Ja tu rządzę! Ty 
nie masz głosu „cieciu jeden“! 


W JASNEJ TAKSÓWCE 

Prowadząc Zatanowa 
glinianki i doły, rzekomy wy- 
wiadowea doszedł z nim do PI. 
Muranowskiego. Wsiadł z nim | 
do taksówki i zawiózł go do I 
komisarjatu p. p, gdzie 0- | 
świadczył, dyżurnemu przodow 
nikowi, iż jest wywiadowcą po- 
licji politycznej i, że sprowa- 
dzony zawiadowca stacji Wac- 
szawa — Młociny, Aleksy Zata- 
now, jest aresztowany do dy- 
spozycji władz administracyj- 
nych. Zatanowa osadzono W a- 
reszcie. Wywiadowca wyszedł 
zabierając ze sobą walizkę z re- 
wolwerem i gotówką. 

Ponieważ nikt z ramienia 
władz administracyjnych nie 
zgłaszał się po odbiór areszto 
wanego, wnet się wyjaśniło, że 
policja padła: tu ofiarą jakiejś 
sprytnie zainscenizowanej mi- 
styfikacji. Zatanowa zwolniono 
Zaczęło natomiast poszukiwać 
„wywiadowcy ', 

Była to praca bardzo trudna 
ze względu na zupełny brak 
jakichkolwiek dowodów, prócz 
rysopisu. Zatanow przypomniał 
sobie, iż na kilka dni przed zaj 
Ściem był z gronem kolegów w 
restauracji i tam po kilku kie- 
liszkach zwierzył się współbie- 
siadnikom, że jest człowiekiem 
bardzo bojaźliwym, że boi się 
zwłaszcza policji. 

Po tem zeznaniu policja po- 
stanowiła poddać obserwacji 
wszystkich uczestników libacji, 

Znajdował się wśród nich 
niejaki Marjan Wilkiewiez. — 
Bliższe badanie jego  przeszło- 
ści wykazało, iż był on już ka- 
rany sądownie i odsiadywał ka- 
rę więzienia. I jego poddano 
skrupulatnej obserwacji. Oka- 
zało się, iż komunikuje on się 
rzesło ze znanym w Warszawie 


| wek, okrążając 


oszustem Stanisławem Długo- 
kęckim. 

Poszukiwania Długokęckiego 
nie dały rezultatu — dowiedzia 
no się tylko, że skradł on swe- 
mu teściowi posterunkowemu 
policji Pilichowi legitymację 
słuźbową, à 

Mimo niezwłocznie wdrożo- 
nego pościgu, dotychczas nie 
zdołano ująć Długokęckiego, u- 
krywającego się w niewiado- 
mem narazie miejscu, 

W związku z tem, 
śledztwa przesłuchano 
kich właścicieli i szoferów, jeż- 
dżących na t. zw. jasnych ta- 
ksówkach, gdyż — jak wiado- 
mo z powyższego opisu — D. 
odwiózł Zatanowa jednym z ta- 
kich samochodów do komisar- 
jatu, polecając go zamknąć ja- 
ko oskarżonego o działalność 
na szkodę państwa. Przesłucha- 
no ogółem właścicieli 87 taksó- 
wek, i około 200 szoferów. O- 


w toku 


przez | gólem 300 osób, Okazało się, iż 


Długokęcki w drodze z komi- 
sarjatu do mieszkania na Cie- 
płą zmienił kilkanaście taksó- 
niemal całą 


Warszawę, był powiem przeko- 
nany, iż jest ścigany. 

Policja zebrałą niezwykle ob- 
fity materjał, świadczący. iż 
Długokęcki w bardzo wielu 
miejscach posiadając skradzio- 
ne blankiety z min, sprawiedli- 
wości i z różnych sądów, ścią- 
gał grzywny nakładane przez 
sądy powiatowe. 


Jako szczegół charaktery» 
styczny należy dodać, iż D. 
miał spis osób podlegających 


| karom, Niezależnie od tego, D. 


wszyst-| w wielu miejscach występował 


jak kontroler skarbowy, spraw- 
dzając patenty j różne dowody. 
Groził aresztowaniem i różne- 
mi konsekwencjami, wymusza- 
jąc przytem poważne datki. — 
Sledztwe jest w toku, Wylania 
ją się coraz nowe wyczyny pol 
skiego Chłestakowa, fałszywe- 
go „rewizora*, którego dotych= 
czas, mimo pościgu, nie zdoła- 
no pochwycić. z 
Istnieje przypuszczenie, że 
Długokęcki uciekł do Łodzi, lub 
znajduje się w jej okolicach. 
Policja w całem państwie e- 
trzymała rysopis oszusta, 
: NEM 


Mtesztowania w Poznaniu 


w czasie demonstracji antyniemieckich 


POZNAŃ, 12,10. (PAT) — Dzi- 
siaj w południe odbyła się w Pozna 
niu  manilestacja antyniemiecka. 
Demonstrowała przeważnie mło- 
dzież akademicka, 

Demoustranci niszczyli egzempla 
rze dzienników i czasopism nie- 
mieckich oraz tablice z napisami w 
języku niemieckim. Po odśpiewaniu 
przed gmachem konsulatu nie- 
mieckiego Roty Konopnickiej i 
Hymnu państwowego manifestanci 
powrócili do śródmieścia. 


Kilka osób z pośród manifestam: 
tów aresztowano, 

Manifestacja ta była odpowie 
dzią na zajścia na terenie Niemiec, 
gdzie w ostatnich tygodniach do- 
konano licznych napaści na polskie 
szkoły mniejszościowe. Światlczą 0 
tem ulotki, które dzisiaj rano roz- 
rzucano po mieście a w których 
przypominano te wlaśnie gwałty 
ze strony Niemiec wobec mniej 
szości polskiej. 


Dyktatura w Niemczech? 


Frakcja narodowa postanowiła zgłosić votum 
nieufności dla rządu 


BERLIN, 12,10. (PAT) „Montag 
Morgen* donosi g krążących w o- 
statnich dniach pogłoskach, we- 
dlug których prezydent Hindenburg 
w razie niepowodzenia rządu Brue- 
ninga w parlamencie zamierza po- 
wołać dg steru rządów dyrektorjat 
złożony z b. prezydenta Banku 
Rzeszy dr. Schachta i gen. Seckta. 

Dziennik zaznacza, że pogłoski 
te nie posiadają narazie: żadnego 
konkretnego oparcia i że są tylko 
wyrazem napięcia politycznego, pa 
nującego w przeddzień zwołania 
Reichstagu. Pogłoski te w każ- 
dym razie są wyrazem życzeń nie- 
których kół prawicowych, zdoża- 


jących za wszelką cenę do obwg 
łania dyktatury w Niemczech, 
ko k oM 

BELIN, 12,10. (PAT) Obradow® 
fa tu dzisiaj frakcja niemiecko - na 
rodowa, która uchwaliła zgłosić w 
Reichstagu votum nieufności dla 
rządu Brueninga, Pozatem niemiee 
ko - narodowi zgloszą wniosek © 
amnestjowanie skazanych w proce- 
sach o mordy kapturowe nacjona- 
listów, ~ 

Obok wniosków złożonych przez 
komunistów i kitlerowców, wniosek 
niemiecko - naredowych jest trze- 
cim z kolei wnioskiem o votum nie- 
ufności dla rządu 


1 
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X. — GŁOS PORANNY —1930 


istota rewolucji w Brazylji 


Cudze terytorium obrała sobie Ameryka do wojny z Angilja 


Opinja publiczna Europy 
przyjęła wiadomość o wybuchu 
rewolucji w Brazylji z olimpij- 
skim spokojem, może nawet z 


dobrotliwym spokojem, może 
nawet z dobrotliwym  uśmie- 
chem. Niekiedy niemal z tym 
samym, z jakim witała wiado- 


mości o rewolucji w Boliwji, 
przewrocie w Argentynie i pró- 
bie puczu na Kubie. Rewolucja 
w państwach południowej Ame 
ryki jest dła nas jakby pewną 
swoistą formą zmiany rządu, 
praktykowaną powszechnie i 
zdawna od Panamy i Costa I 
ea do Ziemi ognistej, 


Tym razem jednak „zabawa 
w rewolucję* nie jest ani nie- 
poważna, ani niewinna. Doko: 
nywa się bowiem w kraju naj- 
wyżej pod każdym względem 
postawionym w całej Ameryce 
południowej, wobec którego Bo 
liwja, Peru czy Venezuela są 
tem, czem Litwa kowieńska 
wobec Polski, na terytorjum 
państwa nie o tak wiele mniej- 
wego od całej Europy. 


Toteż giełda londyńska pa- 
trzy na te sprawy-mniej niefra 
sobłliwie — i w ciągu paru dni 
wszystkie południowo - amery- 
kańskie papiery doświadczyły 
bardzo silnej zniżki, zwłaszcza, 
gdy się okazało z telegramów, 
że rewolucja brazylijską ma 
wszelkie szanse przemienienia 
się w wojnę domową. Sprzyja 
temu zresztą z natury ustrój 
federalistyczny państwa, gdzie 
nie wystarczy zawładnąć stoli- 
eą, by ipso facio być panem 
kraju, 


Powody (i kułisy) rewolucji 
nie są zbył zawiłe, Zwraca się 
ona przeciwko prezydentowi. 
Nie temu jednak, który rządzi. 
Temu, który ma dopiero objąć 
władzę. By pojąć to ciuriosum, 
przypomnijmy sobie, że wedle 
przepisów szeregu konstytucji 
amerykańskich, ełekcja prezy- 
dentą następuje nieraz na dość 
długo przed terminem faktycz- 
nego objęcia przezeń władzy. 
Prezydentem „obecnie w Bra- 
zylji panującym jest wybrany 
w 1926 roku Luis Peira de Sou 
za, Tym, który po nim winien 
nastąpić jest Julio Prestes, zwy 
cięzca w wyborach na prezy- 
denta z maja b. r. Przeciw te- 
mu niedawnemu elektowi zwró 
ciła się obecnie rewolucja. 


Sytuacja dosyć paradoksalna 
Cały nieomal naród zwraca się 
gwałtownie przeciw osobie, któ 
rą kilka jeszcze miesięcy temu 


Ceny 


Dźwiękowe Grand-Kino 


Wspaniałe arcydzieło, jakich mało. przepych wystawy. 
Wystawa o jakiej nikt 


RENA KOLLYWOOD 


25 gwiazd polskich i amerykańskich, 15 najpopul. 
przebojów muzycznych, 200 girls. 
W rolach głównych: Hanka Ordonówna, K. Janusz, 
John Gilbert, Norma Shearer, Buster Keaton, Bessie 
Love, Karol Dane (Slim), Conrad Nagel, Jean Craw- 
ford, (mówi po polsku), Anita Page i wiele innych. 
Ekstrawagancka kreacja Buster Keatona. 


Początek seansów o godz. 4-ej po pol, estatni © 
w sobotę ; Aledzielę + godz. 12-e] w poł. 


micise na porankach zniżone. 


uznał za najgodniejszą do spra 
wowania najwyższej godności 
w państwie i nie cofa się na- 
wet przed rewołucją i wojną 
domową, byle tylko nie dopu- 
ścić do tego, by jego własny e- 
lekt objął urząd, który mu się 
z konstytucji — i „woli ludu“ 
należy. Przeciwnicy demokra- 
cji mogą się cieszyć, „Wola lu- 
du“ okazała się niemniej nie- 
stałą, jak łaska najkapryśniej- 
szego despoty, a o jej szacunku 
dla własnej konstytucji także- 
|by się dało powiedzieć niejed- 
No... 

| Podobnie, jak wszystko, tak 
samo i cała karjera Juljusza 
Prestesa była szybką. Należał 
do partji konserwatywnej i ja- 
ko jej przywódca został prezy- 
dentem jednego z dwu najwpły 


Bezrobocie w Anglji stało się 
już zjawiskiem chronicznem, a 
może i organicznem od chwili 
zawarcia pokoju. Ostatnie da- 
ne statystyczne wskazują, iż 
cyfra bezrobotnych dosięgała 
2.103.413 ludzi, co w porówna- 
niu z cyfrą z roku 1929 (wrze- 
sień) daje wzrost o 955.894 oso- 
by. W stosunku do ogólnej licz 
by lndności robotniczej w An- 
glji liczba bezrobotnych sta- 
nowi 19 proe.! 


Najbardziej dotknięte kięską 
bezrobocia są te gałęzie prze- 
mysłu angiełskiego, które pra- 
cują na eksport, Tak więc w 
przemyśle bawełnianym — 45 
proc. bezrobotnych, w odlew- 


niach żelaza — 28.3 proc, w 
walcowniach — 22.7 proc, w 
hutach i fabrykach maszyn — 
33 proc, w stoczniach — 54 


proc., w przemyśle wełnianym 
— 26.3 prot., w fabrykach obu- 
wia i garbarniach — 18,2 proc., 


dotąd nie śmiał marzyć. 


10.18, 


Król piosenki, MAURICE 


CHEVALIER 


wowszych stanów Brazylji, sta- 
nu Sao Paulo, Na tem stano- 
wisku odznaczył się wielką e- 
nergją, ale i twardą ręką. Bez- 
względnie stłumiał on TOZTU- 
chy robotnicze, strejkujących 
drukarzy osadził w więzieniu. 
Umiał też sobie zjednać potęż- 
ne w Brazylji wpływy kapitału 
amgielskiego i z jego przekony- 
wującą, bo brzęczącą pomocą 
zdobył w wyborach stołec pre- 
zydenta. 

Ale obok angielskiego kapita 
łu, są w Brazylji zaangażowa- 


ne inne, jest zaangażowany 
przedewszystkiem _ kapitalizm 
|półoosmo - amerykański. Ten 


ostatni oparł się politycznie w 
Brazylji na stronnictwie wro- 
gich Prestesowi liberałów. Wal 
ką ich z konserwatystami i ich 


w marynarce handlowej — 
24,6 proc., wśród dokierów i 
tragarzy portowych — 34.4 pr. 

Liczby absolutne  bezrobot- 
nych są ogromne: 

Wśród górników — 302.620 
bezrobotnych, w przemyśle che 
mieznym — 12,391, w odlew- 
niach i hutach — 58.996, w 
fabrykach maszyn — 99,039, w 
fabrykach  automobilów 
40.647, w stoczniach — 64.895, 
w przemyśle bawełnianym — 
251.884, w przemyśle wełnia- 
nym — 62.858, w. przemyśle 
jedwabniczym — 17.500, w 
przemyśle płóciennym — 
29.410, w fabrykach juty — 
21.059, w farbiarniach— 87.476 
w przemyśle budowlanym 
115.895, w przemyśle spożyw- 
czym — 146.138. 

Bezrobocie, sięgające tych 
rozmiarów i trwające wiele lat, 
nie dało się zażegnać ani złago 
dzić, pomimo zastosowania 
wszelkich możliwych środków. 
Jest ono bowiem w Anglji skut 
kiem nietylko kryzysu ogól- 
nego, światowego, ale — głów- 
BSTR 2 BOZE AA ŻEAE W 


Król Jerzy grecki 


— 


zgłosłł mowu swoje pretensje 
do tronu. 


„PARA 


prezydencjalnym elektem była 
właściwie walką dwuch kapita- 
lizmów anglo - saskich. Zjawi- 
sko w Ameryce południowej i 
Środkowej nie tak znowu rzad 
kie. 

Ale obok tych dwuch walczą 
cych istnieje trzeci. Jest nim 
generał Luis Carlos Prestes. — 
Zgoła zresztą nie krewny nie- 
fortunnego kandydata na pre- 
zydenta. Ten ostatni rezerwista 
partji liberalnej, przeciwnik 
polityczny obu partji i obu 
kapitalizmów, umiał zdobyć so 
bie drobne mieszczaństwo, wło 
ściaństwo, a częściowo proletar 
jat. Wygnany z 1924 roku z 
Brazylji, był on dalej wodzem 
swej partji, kierując nią z Ar- 

|sentyny. Ostatnio jego party- 


zanei posunęli się bardzo na 


nie — skutkiem specyficznego 
kryzysu w produkcji i ekspor- 
cie angielskim, które zostały 
po wojnie jaknajpoważniej za- 
grożone w swym bycie przez 
powstanie nowych konkuren- 
tów. 

Konkurenci. bijąc producen- 
tów angielskich taniością 
swych wyrobów, opanowali 
czasu wojny rynki zamorskie, 
które były dotąd bezsporną do- 
meną Anglji. 

Konferencja imperjałna, w 
której biorą udział wszystkie 
dominja brytyjskie, będzie mia- 
ła twardy orzech do zgryzie- 
nia, gdy wejdą na stół obrad 
kwestje, związane bezpośrednio 
ze sprawą bezrobocia w metra 
polji. Tem bardziej, iż niektó- 
re dominja, np. Kanada, u- 
przemysłowiły się podczas woj 
my i stały de facto konkurenta- 
mi Anglji i sprawcami jej kry- 
zysu. 


Film o niewyczerpanem źródle emocji, darzący 
miljony widzów niewymowną rozkoszą, 


Najbliższy sukces „GRAND- KINA” jakiego jeszcze nie było. 
Bezrobocie, jakiego jeszcze nie bylo 


Zśórą dwa miliony ludzi pozbawionych pracy w Anślji 


= O 


lewo, zbliżając się poniekąd do 
komunizujących radykałów. 

Wszystko to jednak zapewne 
nie spowodowałoby rewolucji, 
gdyby nie klęska ekonomiczna. 
Wedle ostatnich danych płace 
robotnika brazylijskiego stoją 
pomiżej kosztów utrzymania 
lub zaledwo je pokrywają. Z 
tem też łączy się najściślej i 
bezrobocie. Tę „konjunkturę 
polityczną“ wykorzystała par- 
tja liberalna, strasząc robotni- 
ków, że nowy prezydent okaże 
się dla nich równie bezwzględ- 
ny, jak za swych rządów w Sao 
Paulo. W ten sposób i z tych 
racji rozpoczęta wojna domowa 
jak to już przedstawiliśmy, ma 
wszelkie widoki potrwania czas 
dłuższy. 


Tymczasem bezrobocie w An 
glji staje się coraz większą klę- 
ską i coraz większym ciężarem 
finansowym. Rząd nie może 
zwalczyć tej klęski. ograniczyć 
jej rozmiarów. ani też zahamo- 
wać jej wzrostu, tak samo. jak 
nie potrafił temu zadaniu spro- 


stać poprzednik Macdonalda 
na urzędzie premjera W. Bry- 
tanji — Baldwin. Ostatnie posu 


nięcia rządu Labour Party zmie 
rzają do tego, aby rozszerzyć 
zakres prac mełjoracyjnych w 
rolnictwie angielskiem, aby po- 
większyć obszary rolne w me- 
tropoljj i w ten sposób przy- 
ciągnąć część bezrobotnych da 
pracy na roli. Coprawda sami 
iniejatorzy tego planu nie prze 
sądzaja jego skuteczności, gdyż 
jest to tylko paljatyw. 

Imperjum brytyjskie przecho 
dzi bezwątpienia przez głębszy 
kryzys. 

R. O. 


Zakk | 


Dziś i dni. 
następnych! 


Gigantyczny rozmach realizacji genjsinego reżysera 
Stryżewskiego. 


Porywające arcydz. filmowe osnute na tie rosyjskiego romansu 


„Trójka“ 


Dramat samotnej duszy ludzkiej, kołysanej miłością i szarpa- 
nej namiętnościami, rozgrywający się na bezkresnych stepach 
rosyjskich. 


Role główne odtwarzają: 


Olga Czechowa i H. A. Śchieffow. 


Ilustracja » muzyczna 


orkiestry 


symfonicznej pod kier. 


LEONA KANTORA I śplewna chóru rosyjskiego pod dyr. 
TEODORA RYDERA. 


Początek seansów o g. 4 popol, w sob, i niedz. o g 12 w poł. 
Ceny miejsc na I seans od 1,— zł, w sob. i niedz, wszystkie 
miejsca po 75 gr. i 1.>— zł. 9205 


ma 


Mr. ZBI 


13.X — „GŁOS PORANNY“ — 1930 


Ostre kontury we mgle 


Wielkie nieszczęście narodowe -- Kariera lorda Birkenhead -- (oś o lordzie 
Rothermere -- Mój przyjaciel i pamiątki z Warszawy 


Londyn, w październiku 
Straszliwa katastrofa sterow 
ca R. 101 pod Beauvais wy- 
warła w Londynie piorunujące 
wrażenie. Żałoba narodowa jest 
ogólna, jak w wypadkach: naj- 
więLszych katastrof, 
Wydaje się chwilowo, że za- 
interesowanie się  wszelkiemi 
inuemi sprawami zeszło na dru 
gi plan. Wszak lotnictwo, ' sa- 
moloty i sterowca, to najważ- 
mniejsze łączniki rozsianych po 
całej kuli ziemskiej cząstek im- 
perjum brytyjskiego. Jedna z 
nadziei wzmocnienia więzów 
między Anglją a Indjami leży 
w gruzach na pamon Beauvais, 


Śmierć lorda  Birkenhead'a 
zrodziła w prasie tutejszej ko- 
mentarze bardziej przychylne, 
niżby się spodziewać można. 
Popularność lorda Birkenhea- 
da nie była z tych, które rodzą 
się z miłości i sympatji. Było 
to raczej uznanie dla bezwzględ 
ności, często brutalności i talen 
tów hrabiego Birkenhead'a, nie 
gdyś Fryderyka Edwina 
Smitha, zwanego popularnie 
Galloper Smith. Fryderyk 
Smiths 


syn wcześnie: zmarłego 


Marka za Bół miliona 


adwokata i sam adwokat. fuż 
w Oxfordzie wyróżniał się mię 
dzy swoimi towarzyszami; 
szedł naprzód przebojem, a nie 
mając ułatwiających karjerę 
środków pieniężnych, uczył się 
z nadzwyczajną gorliwością. 

Jako 31-letni M. P., członek 
parlamentu, swoją mową dzie- 
wiczą wzbudził ogólne zainte- 
resowanie i odrazu stał się jed- 
nym z filarów partji unioni- 
stów, 

Nieprzyjaciele jego twierdzą, 
że konserwatystą był nie z prze 
konania, ale że z przyjacielem 
sir Johnem Simonem, dziś ró- 
wnież wybitnym mężem stanu, 
jeszcze w Oxfordzie rzucali ko- 
ści. do jakiej partji się zapisać. 
Smithowi, którego brutalnd dja 
lektyka odpowiadała raczej sfe 
rom radykalnym, przypadli w 
udziale unioniści. O jego stylu 
świadczy następujący wyjątek 
z przemówienia agitacyjnego: 

„Socjaliści nie powinni przy- 
klaskiwać p. Churchillowi, bo 
najpewniej ukradnie ich odzież 
w chwili, gdy pójdą do kąpieli 


— o ile się wogóle kąpią, o 
czem wątpię”. 7 
! Podpora ~ konserwatystów, 
SE ds E A a a EDA 


Dzieje niezwykłego unikatu filatelistycznego 


Berlin w tych dniach był celem 


styczitej w Berlinie mogli amato- 


wędrówki licznych grup filateli- |rzy z całego Świata sycić się wido- 


stów ze wszystkich krańców świa- 
ta, przybyłych dla obejrzenia wy- 
Etawy setek tysięcy marek, pocho- 
dzących ze wszystkich krajów i ze 
wszystkich epok. Największą atrak- 
cją wystawy był „cent“ Gwinei an- 
gielskiej, którego niezmiernie cie- 
kawe dzieje godne są uwagi wszy- 
stkich filatelistów. 


W połowie ubiegłego stulecia 
grupa uczniów amerykańskich 
szkół średnich przesłała zbiór ma- 
rek kupcom europejskim. W jed- 
nej z licznych paczek znalazła się 
marka barwy czerwonej, brudna i 
wytarta, której nikt nie znał, zwła- 
szcza, że nie była ona przytoczona 
w żadnym katalogu. Traf cheiał, 
że dostała się ona do rąk wielkie- 
go niemieckiego zbieracza znacz- 
ków pocztowych, Filipa von Ferra- 
ri, który ocenił ją na 600 marek i 
zaznaczył ją w Katalogu. Oczywi- 
ście, odrazu zaczęto poszukiwać 
we wszystkich krajach innych jesz- 
cze egzemplarzy marki tego same- 
go typu, wszelkie jednak poszuki- 
wania okazały się daremne. Marka 
stanawiła, wedle określenia fachow 
ców, „unicum“, 


à 

Von Ferrari mieszkał stale w 
Paryżu. Po jego Śmierci bogaty 
zbiór filatelistyczny nie mógł prze- 
dostać się, jak było wolą zmarłe- 
go, poza Ren, bowiem w tym sa- 
mym czasie wybuchła wojna świa- 
towa i rząd francuski nałożył se- 
kwestr na cudow. zbiór maleńkich 
kolorowych kwadracików, posia- 
dający wartość wielomiljonową, W 
r. 1923 zbiory te zostały sprzeda- 
ne na publicznej licytacji. 

Oczy wszystkich zwrócone były 
głównie na ową jedyną markę Gwi- 
nej angielskiej. Król angielski, 
szczególnie roezmiłowany W Kolek- 


cjonowaniu marek, robił wszelkie 
możliwe wysiłki, aby nabyć ów 


niezwykły okaz, ubiegł go wszela- 
ko pewien bogaty amerykanin, 
który zapłacił za unikat 250,000 
franków szwajcarskich, 


Na obecnej wystawie filateli- 


kiem cennego okazu, strzeżonego 
dniem i nocą przez agentów poli- 
cyjnych. R. .C 


W najbliższych dniach „Głos Poranny“ rozpoczyna druk 
nowego sensacyjnego romansu kryminalnego p. t. 5 LUTY, 
7 GODZ. WIECZÓR. Pawła Giemosa. Pod tym pseudoni- 
mem kryje się jeden z najwybitniejszych prawników euro- 
pejskich. Powieść jego, a raczej kryminalny romans. wska- 
zuje, że jest on równie utalentowanym literatem. Utwór 


jego znacznie przewyższa pod względem napięcia i zacie- 
kawienia książki Wallace a. Sędziowie, prokuratorzy, adwo' 
kaci, lekarze i szerokie masy Czytelników wchłaniać go 
będą ze szczególnem zainteresowaniem, ale nikt nie od- 
gadnie zawartej tajemnicy, ani najsprytniejszy człowiek, 
ani najbardziej doświadczony kryminolog. 


NOWA SENSACYJNA POWIEŚĆ 


„GŁOSU PORANNEGO 


| śluly, 7 godz. wieczor 


którzy znosili go często a con- | czającemi swe wielkie nakłady 
tre coeur, widząc w nim nie- | bezpłatnemu ubezpieczeniu czy 


poprawnego plebejusza, zrobił 
Birkenhead karjere. niezwykle 
świetną a towarzyszyło mu po- 
wodzenie, czy to w szeregach 
Die - Hards Carsona, czy też 
gdy razem z Lloyd Georgem 
pracował nad problematem Ir- 
landji. Wiodło mu się, jako pra 
wnikowi, wiodło mu się, jako 
mężowi stanu. Umarł w poje- 
ciu angielskiem niezwykle mło- 
do, bogaty w sławę, zaszczyty 
i majątek, 


Coraz częściej w gazetach 
polskich spotykamy się z na- 
zwiskiem lorda Rotherrnere, 
którego działalność na polu po 
lityki angielskiej jak i między- 
narodowej niezgodną jest z tra- 
dycjami jego starszego brata, 
zmarłego lorda Northcliffe. Je- 
go ostatnie występy, propagu- 
jące rewizję traktatów i entu- 
zjazm dla Hitlera, spotkały się 
z należytą odprawą sfer mia- 
rodajnych. Ale i jego machina- 
cje polityczne wewnątrz Anglji, 
nielojalna wałka z Baldwinem 
w” jego własnym: obozie przy- 
sporzyły mw. wielu przeciwni- 
ków. Jednym z nich: jest Wick- 
ham Steed, który pisząc o no- 
wem niebezpieczeństwie „pres- 
sokracji*, o magnatach gazeto- 
wych. z Fleetstreet, z których 
najmożniejszym jest Rotherme 
re, powiada: 

„Lord Rothermere jest finan- 
sistą, który przypadkowo roz- 
porządza dziennikami, zawdzię 


telników. Nie jest dziennika- 


rzem z zawodu, jakim był jego- 
brat lord Northeliffe, nie jest też 


mężem stanu i odznączał się 
zupełną obojętnością wobec ży 
cia parlametarnego. Zamęt w 
głowie jest przekleństwem fi- 
nansistów i innych businessme 
nów, kłórzy pragną decydować 
w sprawach publicznych. 

Z punktu widzenia pokoju: e- 
uropejskiego należy przykla- 
snąć kampanji Steeda, gdyż o- 
statnio wystapienia lorda Ro- 
thermere ujawniły jeszcze bar- 
dziej, jak dalekiem jest stano- 
wisko „finansisty i businssme- 
na Rothermere* od obowiązują 
cej dla publicysty objektywno- 
ści i rozsądku politycznego. 


Od pewnego czasu poczyna 
się tu budzić pewne zaintereso- 
wanie Polską. Powstaje ono w 
znacznej części na podłożu róż- 
nych stosunków handlowych. 
Linja okrętowa polsko - angiel- 
ska przyczynia się do częst- 
szych w nasze strony podróży, 
a-w pedróżach tych biorą' czę- 
sto- udział ludzie. pióra, ` któ- 


rych przychylne dla nas wy: 
nurzenia spotykamy na łamach 
pism tutejszych. 

Onegdaj u jednego z moich 
przyjaciół spotkałem się z pa- 
miątkami z Polski. Były lo 0 
prócz kilimów, drzeworytów. 
szyldy reklamowe i inne z na 
pisami polskiemi. W mieszka- 
niu mr. G.... porozwieszane by- 
ły tabliczki: „Nowości sezono- 
we“, „Towary krótkie“ (natu- 
ralnie z. Wielkopolski), na 
drzwiach łazienki widniał na- 
pis „Kapiel“. Z dumą pokazy- 


wał mi to właściciel, którego 
„hobby“ (konikiem) są takie 
tabliczki, zbierane w podró- 


żach i w różmych językach, in- 
trygujące anglików nie - lingwi 
stów. Inny mój znajomy, p. Ñ. 
posiada także oryginalne pa- 
miątki z: Warszawy. Otóż me- 
brał całą kolekcję... numerów. 
które dorożkarze noszą na ple- 
cach. Zebrał bez wiedzy właści- 
cieli, bo taka pamiątka ma tyl- 
ko wartość, jeżeli jest... skra- 
dziona, 

W Anglji takie dziwactwa ka 
lekcjonerskie są na porządku 
dziennym. 

Bys. 


Polacy w Chicag 


przeciwko 

CHICAGO, 12. 10. (PAT). W od- 
powiedzi na uchwałę rady miej- 
skiej w sprawie zaproszenia i po- 
dejmowania z honorami wydawcy 


godz. wieczór 


NOWA SENSACYJNA POWIEŚĆ 


„GŁOSU PORAŃNEGO 


Hearstowi 

Wiliama Randolph Hearsta, które 
go Francja wydaliła ze swych gra- 
nie, a za którą to uchwałą, głoso- 
wało pięciu radnych polaków, po- 
lonia eliicagowska urządza masowe 
zebrania, celem  zaprotestowania 
przeciw przyjęciu Hearsta, uważa- 
jąc go, jako zwolennika rewizji 
traktatu wersalskiego i oddania 
Niemcom „korytarza gdańskiego, 
za wroga pokoju i sprawiedliwoś- 
ci. Apel, wzywający polonię na ze- 
branie  protestacyjne, podpisały 
wszystkie organizacje i zrzeszenia 
polskie. 


sprzedaż obligacji 


premjowej pożyczki 
budowlanej 


„lskra* dowiaduje się, że PKO. 
sprzedaje po cenie nominalnej 50- 
złotowe obligacje premjowej po- 
Żżyczki budowlanej. Fakt ten posia- 
da specjalne znaczenie, gdyż w 
dniu 1 listopada r. b. odbędzie się 
pierwsze losowanie tej pożyczki, 
przyczen: wylosowane będą pre- 
mje: 1-a na zł, 250,000, 1-a na zł. 
50,000, 10 po zł. 10,000 oraz 100 
po zł, 1,000. 


Wolał Zachód 


niż jechać do Moskwy 


RYGA, 12, 10. (PAT). Komuni- 
sta Azarow, jeden z wybitniejszych 
urzędników poselstwa sowieckiego 
w Rydze, wezwany do powrotu 
do Moskwy, przeczuwając grożące 
mu niebezpieczeństwo, odmówił wy 
konania rozkazu i wyjechał na za- 
chód. 


lie koszfówaly 
sterowce angielskie 


Fachowe sfery Londynu stwiem: 
dzają, iż budowa dwu olbrzymich 
sterowców angielskich „R. 100% i 
„R. 101% kosztowała okrągło 2 mil, 
funtów szterlingów (87 miljonów 


era 
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„GŁOS PORANNY — 1930 


Gorączka wyborcza | 


Wczoraj nastąpiło porozumienie między 
żydami a niemcami 


Dzień wczorajszy upłynął w 
Łodzi pod znakiem dysput w 
organizacjach politycznych nad 
sprawą obsadzenia list kamdy- 
datami przy zbliżających się wy 
borach do sejmu i senatu. 


Jak zdołaliśmy ustalić, jeżeli 
idzie o Łódź — pierwsze miej- 
sce z listy niemieckiej zajmuje 
żyd, drugie niemiec, Kandyda- 
tem z Łodzi jest b. poseł Gryn- 
Baum. 

W okręgu łódzkim nr. 14 — 
na pierwszem miejscu staje nie 
miec, b, poseł Utta, drugie miej- 
sce zaś, otrzymuje żyd, 

Na liście senackiej w okręgu 
łódzkim (komisja nr. 14) pierw- 
sze miejsce ofrzymał b. senator 
Spickermann. 

Dowiadujemy się pozatem, 
że momarchiści na terenie Ło- 
dzi do wyborów listy nie wysta- 
wiają, natomiast w okręgu 14 
— wystawiają listę z kandyda- 
turą b, posła Ćwiakowskiego. 


W godzinach wieczornych 
przybył do Łodzi b. poseł Jan 
Piłsudski. z udziałem którego 
odbyły się narady w B. B. W. 
R. Narady przeciągnęły się do 
późnej nocy. Wyniki narad u- 
zgodniome zostaną z władzami 
centralnymi w Warszawie. 


Ponadto odbyły się narady z 
udziałem mężów zaufania w P. 
P, $, Frakcji, gdzie — jak wia- 
domo — czołowymi kandydata- 
mi na liście są pp.: Fluderski i 
Płuciennik. Narady wczorajsze 
miały na celu omówienie dal- 
szych kandydatur, na trzecie i 
czwarte miejsca — na liście. 


W Stronnielwie Narodowem 
w dniu wczorajszym nie po- 
wzięło ostatecznych decyzji co 
do spreeyzowania kandydatur 
na listę stronnictwa. Sprawa ta 
załatwioną będzie prawdopo- 
dobnie jutro, we wtorek. 


W dniu wczorajszym odbył 
się w sali „Filkarmonji* wiec 
urządzony staraniem O. K. R. 
PPS. w Łodzi, celem omówie- 
nia spraw wyborczych. 

Wiec ten zgromadził tylu u- 
I 


Wobec- òsişguiecia porozu- 
mienią między stronnietwem 
niemieckiem a żydami, w nie- r. i : S. 
których okręgach przedstawi. |czestników, iż Iwia część mu- 
ciele obu mniejszości znajdą się siała wysłuchać przemówień w 
na wspólnych listach. W dniu Przesiónku: : L 
wczorajszym odbywały się na- o .zagajeniu. więcu przez 
rady nad uzgodnieniem kwe- ławnika Purtala, wybrano pre- 
slji, które powstały wobec zgło- |7Ydjum z wiceprezydentem Ra 
szenia dwu oddzielnych list pań ,PAłSKim na czele. poczem przy- 
stwowych: kwestja ta, jak się stąpiono do wygłoszenia refe- 
dowiadujemy, została rozstrzy- | AtÓW- x nory 
gniçta w ten sposób, że jeżeli: Pierwszy referat wygłosił 
ra pierwszem miejscu z listy o-| Prezydent miasta b. poseł Zie- 
kręgowej kandydować będzie | Mięcki, który omawiał sprawy 
żyd, lista ta przyłaczy się do li- | Polityczne. " dy. 
sly państwowej żydowskiej, nr.| Mówca wskazał, iż obecnie 
17, o iłe niemiec — do pań- podczas wyborów, klasa robot- 
stwowej listy niemieckiej nr. |"icza Łodzi będzie mogła wy- 
12. kazać przez głosowanie na listę 
GEOTAIL PENNS „Centrolewu“, iż nie zgadza się 
z polityką rządów pomażowych, 
| które doprowadziły kraj do o- 
beenego Stanu. 


Nowa meiotla 
nauki języków 


posłowi Kowalskiemu, który o- 
Wszystkim są znane korzyści, |mawiając sprawy gospodarcze, 
jakie daje znajomość języków. | również całą winę za obecne po 
„Człowiek, władający dwoma języ |łożenie krytyczne wąkraju 
kami wart jest dwuch ludzi”. kładł na rządy POLALOWE: 
Dlatego też, zdaniem mówcy, 
posiadania | wszyscy bez wyjątku robotnicy 
języków daje metoda Linguaphone | winni w dniu głosowania zro- 
Lekcje języka, angielskiego, fran- |zumieć, iż lepsze jutro mogą 
cuskiego, niemieckiego, rosyjskie- | przynieść dla klasy robotniczej 
go, włoskiego, hiszpańskiego. ho- | tylko rządy, składające się z ro- 
lenderskiego. irlandzkiego, espe- | botników i chłopów. 
ranta, perskiego. chińskiego i afry 
kańskiego, każdego z nich w odręb 
nym kursie, opracowane są w od- 
nośnych podręczmkach, w spósób, 
prowadzący najszybciej do prak- 
tycznego ich użytku. Każdy kurs 
obejmuje 30 lekcji (około 8 tysięcy 
alów), w którym dany temat jest 
owuawiany w formie wykładu i 
rozmowy, a odnośna rycina zawie- 
ra przedmioty omawiane. A teraz 
rzecz najważniejsza, stanowiąca 
istotę i niedoścignioną. właściwość 
metody Linguaphone: te same lek- 
cje, wypowiedziane przez najzna- 
komitszych profesorów wymowy 
danej narodowości, oddatie są Ra 
płytach gramofonowych w sposób 
jasny i wyraźny. 

100 godzin wystarcza, by nau- 
czyć się języka metodą Linguapho- 
ne! To jest zdobycz niesłychana. 

Bezpłatne pokazy tej metody o- 
raz wezelkie intormacje w oddzia- 
łe łódzkim instytutu Linguafonicz 


Znakomitą możność 


nego, ul. Przejazd 19; (Kilińskiego 
93)- m. 7% codziemnie- od 5-do 8 w. 


Następnie udzielono głosu b.| 


Jak dotychczas zdołaliśmy u- 
stalić, liczba list w Łodzi, w 
przeciwieństwie do wyborów 
poprzednich. będzie znacznie 
mniejsza 1 list takich zgłoszo- 
nych będzie do 17, zaś w okrę- 
gu — do 14. 

W każdym bądź razie zarów- 
no w Łodzi jak i w okręgach 
wysławią listy: BBWR. PPS. 
Frakcja, komuniści, Stron. Na- 
rodowe, Bund i niezależni, Po- 
alej Sjon - prawica, Centrolew, 
Blok Lewicy Robotniczej, Zblo- 
kowani niemcy i żydzi z Poalej 
Sjonu, PPS. - lewica, Chrześci- 
jańska Demokracja, Aguda, mo 
narchiści (w okręgu), oraz lewi- 


Nr. 281 


Gimnastyka Ula Pań 


metodą 


AGNETY BERTRAM 


pod kierunkiem 


mi. Janiny Szumiewskiej 


Z dniem 14 października rozpoczynam lekcje gimnastyki, 
które odbywać się będą w sali Tow. Muzycznego im. Szopena 


Biofłrkkowsiaa 92 


we wtorki, czwartki i piątki w godzinach popołudniowych t. iT 


od godz. 17-ej. 


poj 


Przejazd min. Kihna przez Łódź 


Kilkuminutowy postój na dworcu Łódź-Kaliska 


W dniu wczorajszym, zgod- 
mie z naszą zapowiedzią, prze- 
jeżdżał przez Łódź minister ko 
munikacji, Kiihn, wracając z lu 
stracji nowowybudowanego od- 


ca klasowych związków zawo-|cinka linji kolejowej Herby — 


dowych. (a) 


Wreszcie po przemówieniu 
jeszcze innych mówców, przy: 
jęto jednomyślnie następującą 
rezolucję: 

„Po wysłuchaniu sprawozdań 
o położeniu politycznem i go- 
spodarczem kraju, zebrani na 
wiecn postanawiają,  wyłężyć 
wszystkie siły, aby obecnie to- 


Zduńska Wola. 


Olkrzymi wiec Cenfrolewu w kodzi 


Pozdrowienia dla posłów uwięzionych w Brześciu 


cząca się walka wyborczą mię- 
dzy t. zw. sanacją moralną a 
przedstawiejciami robotników i 
chłopów zgrupowanych w t. 
zw. „Centrołewie* — przynio- 
sla waln= zwycięstwo wymie 
nionej wspólnej liście. chłopów 
| robotników. 


Spłonęły częściowo maszyny i nagromadzone 
| surowce +, 


Wczoraj w południe straż o- 
gniowa zaalarmowana została 
wybuchem pożaru w przędzalmi 
Brauna i Gurewicza, przy uli- 
cy Sienkiewicza 3-5. 

Na ratunek przybył 2 i 3 od- 
działy straży ogniowej, które 
rozpoczęły akcję również z po- 
dwórza domu nr. 68, przy ulicy 
Piotrkowskiej. 

Ogień wybuchł w długim par 
terowym budynku w końcu po- 
dwórża, w którym mieściły się 
selfaktoyr przędzalnicze. 

Po godzinnej akcji udało się 
pożar ugasić, przyczem spłonął 
częściowo selfaktor. Towar u- 
legł zepsuciu bądź od ognia, 


bądź też z powodu załania wo- 
dą. 


MIEJSOE zarezerwowane na 
reklamę następnego fı 
w OCASINIE. 


filmu 


Jak stwierdzono podczas do- 
chodzenia, w chwili wybuchu 
pożaru w sali  zńajdował się 
majster i trzech robołników, 
którzy montowali transmisję 
maszyny. W pewnej chwili po- 
sypały się iskry, od których za- 
jęły się przepojone oliwą ła- 
twopalne materjały. (b) 


Spis poborowych 
rocznika 1910 


W poniedziałek, dnia 13 b, m. 
do spisu poborowych w lokalu biu 
ra policyjno-wojskowego (ul. Piotr 
kowska 212) w gođzinach od 8 do 
15 winni się zgłosić mężczyźni, u- 
rodzeni w 1910 roku, zamieszkali 
na terenie III komisarjatu, których 
nazwiska rozpoczynają się na lite- 
ry: H. Ch. I. i zamieszkali na tere- 
nie VIII Komisarjatu, których na- 
zwiska rozpoczynają się od liter: 
W. Z. Ż. 


Dziś przy AL. Kościuszki 21 urzę- 
duje dodatkowa komisja poborowa 
dła rocznika 1909 i starszych o ile 
nie mają uregulowanego stosunku 
do służby wojskowej. 

Na komisje mają stawić się za- 
mieszkali na terenie PKU I o ile 
zostali wyznaczeni przez starostwo 
grodzkie. (b) 


Nocne dyżury apfek 


Dziś w nocy dyżurują następują- 
ce apteki: G. Antoniewicza (Pabja- 
nicka 50), K. Chądzyńskiego (Piotr 
kowska 164); W. Sokolewicza 
(Przejazd 19); R. Rembielińskiego 
(Andrzeja 28); J. Zundelewicza 
(Piotrkowska 25); M. Kasperkie- 


Na dworcu powitali ministra 
przedstawiciele miejscowych 
władz, poczem wagon, którym 
jechał minister wraz z komisją 
ministerjalną doczepiony zO- 
stał do pociągu odchodzącega 
do Warszawy. 

Termin otwarcia nowej H- 
nii, którą wizytował p. minister 
ustalony zostanie w minister- 
stwie komunikacji po rozpa- 
trzeniu materjału, jaki przymio- 
sła isnpekcja, (a) 


GRECKI! NOS. 

Bernarda Shawa po powrocie 
jego z podróży po Grecji, zapytuje 
ciekawa dama: 

— Proszę pana, mr. Shaw... czy 
każda greczynka ma grecki nos?. 

— Oczywiście. 

— Dlaczego „oczywiście“? 

— Moja droga pani — odpowiae 
da z uśmiechem wiełki pisarz — 
przecież pani nie przypuszcza, że 
greczynki sprowadzają sobie nosy 
z zagranicy? 


SUMIENIE I SZELKL 
— Proszę pana — mówi gość, 
wchodząc do sklepu galanteryjne- 
go — prosilbym o szelki,—ale naj 
lepsze, jakie pan ma. 

— A może pan dobrodziej weźmie 
nasze szelki specjalne z marką „Su 
mienie“, — tak nazwane z powodu 
swojej niesłychanej elastyczności. 


Dźwiękowy Kinoteatr 


„CAPITOL“ 


(Dziś i dni następnych ! 


Dramat erotyczny wg. powieści 
„.genjalnego Claude Farrere'a p. t 


Tragedja niewinnie skazanego 
oficera! Rada wojennego sądu 
domaga się karv śmierci ! al- 
ka o honor ojczyzny, e 
piękną kobietę? 
W rolach głównych I 


BILLIE DOVE 
Mikołaj SUSANIN 


NADPROGRAM: 


Artystyczny dodatek kreskowy 
ka FLEISCHERA 


Rapsadja Wzgierska” 


oraz aktualności z kraju. 
Początek w dni powszednie © 


czy 


wicze (Zgierska 34); S. Trawkow- |wodz. 4 po poł. w soboty, nie, 


| | skład Brzezińska 56). 


dziele i świeta o godz. 12 w p 


Nr. 251 


KĄCIK RADJOWY 
Muzyka Offenbacha 


na falach „Pol 

W ciągu kilkuletniej zaledwie 
działalności „Polskiego Radja* da- 
ło się zauważyć wybitne wyróżnia- 
nie muzyki Offenbachowskiej bądź 
to w układaniu programów koneer 
towych, bądź też w audycjach 
operetkowych, dzięki którym ra- 
djosłuchacze mieli możność zapo- 
snania się niejednokrotnie z dzie- 
łami tego kompozytora, przeważ- 
nie zwanemi „operami komiczne- 
mi“. Do audycji cieszących się 
wybitnem powodzeniem i uzna- 
niem radjosłuchaczów przedewszy- 
stkiem zaliczyć trzeba „Piękną, He- 
lenę“, którą zespół  operetkowy 
„Polskiego Radja* wykonał w 
krótkim stosunkowo czasie trzy- 
krotnie i teraz na żądanie licznych 
wielbicieli tej pięknej operetki wy 
kona po raz czwarty dziś w ponie- 
działek, dnia 13 października. 

Dowoipna ta satyra pióra Henry- 
ka Meilhac'a i Ludwika Hale- 
vy'ego, oparta, na fakcie historycz- 
mym, łącznie z pełną finezji muzy- 
ką Offenbacha, zdobyła rekord po- 
wodzenia, wszystkie inne bowiem 
operetki nadawane były najwyżej 
po dwa razy. A „Piękna Helena“ 
jest niezwykle trudna do podania 
jej w formie zrozumiałej dla radjo- 
słuchaczów. 

Treść jej jest par excellence przy 
stosowana dò wymagań sceny i 
stanowi wybitną ucztę  artystycz- 
ną dla wzroku, to też zmiana wi- 
dowiska na słuchowisko napotyka- 
ła co krok na poważne przeszko- 
dy. Łatwiejszą o wiele okazała się 
„Księżniczka Gerolstein“, która 
również doznały wielkiego powo- 
dzenia u radjosłuchaczów. Skłoni- 
ło to kierownictwo do nadania jesz 
cze jednej operetki Offenbacha, 
tym razem  jednoaktowej, p. t. 


Dr. med. 452 


S. Niewiażski 


Specjalista chorób skórnych 

wenerycznych i moczopłciowych 

eczenie ie badanie krwi 
dzielin 


Andrzeja „telef. 159-40 
Przyjmuje od 8—11 i 5—9 w. 
w niedziele i świeta od 3—1 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


BODOCOOOOCODODODOGOCODOGOC 
ŁÓDŹ — DZIECIOM. 


Dziś, w poniedziałek, dnia 13 
pażdziernika poza fełjetonem prot. 
A. Janowskiego nadany zostanie 
kwadrans wesoły dla dzieci, w cza- 
sie którego wystąpi świetny arty- 
sta teatrów warszawskich, p. M. 


Maszyński. 


skiego Radja“ 


„Małżeństwo przy latarniach*, któ- 
rą zespół radjooperetkowy opraco- 
wał z niezwykłą pieczołowitością, 
a piękna arja na 4 głosy „O dzwo- 
nie wieczornym wypadła napraw- 
dę zajmująco, wykonana muzykal- 
nie z rzadko spotykaną czystością 
i artystycznem frazowaniem. 

Niestety, nie wszyscy umieją 
rozkoszować się pięknem tej wy- 
twornej, lekkiej, pełnej humoru 
muzyki offenbachowskiej, Od kie- 
rownictwa radjooperetki żąda się 
shimmy, tang, jazbandu i modnego 
tak dziś egzotyzmu wschodniego. 
W miarę czasu jednak gust ten 
zmienił się na lepsze i coraz częś- 
ciej przychodzą listy z prośbą o 
„Piękną Helenę". 

Tym wszystkim, którzy zasma- 
kowali w tem dziele, stanowiącem 
do dziś dnia na wszystkich scenach 
europejskich niejako wzór lekkiej 
muzyki klasycznej komunikujemy, 
że „Orfeusz w piekle”, „Życie pa- 
ryskie* i wiele, wiele innych ope- 
retek, znanych radosłuchaczom 


tylko z wyjątków, granych przez 
orkiestrę „Polskiego Radja“ nada- 
ne zostaną już niedługo w całości, 
w wykonaniu najlepszych sił zespo 
łu radjooperetkowego. 


Dr. med. 8742 


REICHER 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 


Południowa 28 
tel. 201-93 


Od 8—1I rano i 5—9 w, 
W niedziele od 9—1 
Dla niezamożnych ceny lecznice. 


„PIĘKNA HELENA" W RADJO 


W roku bieżącym wypadło pięć- 
7 | dziesięciolecie śmierci znakomite- 
go kompozytora  operetkowego 
Offenbacha. Nawrót do twórczości 
klasycznych kompozytorów operet 
kowych, podobnie jak i do walców 
Straussa, spowodował częste u- 
mieszczanie wybitnych operetek w 
repertuarze radjofonicznym. Tak 
a więc dziś, w poniedziałek, 6 paź- 
dziernika g godz. 20,15 rozgłośnia 
łódzka „Polskiego Radja* trans- 
mituje z Warszawy słynną operet- 
kę „Piękną Helenę* Offenbacha w 
wykonaniu stalego zespołu operet- 
kowego „Polskiego Radja“ ze Sła- 
wą Oriowską, Stanisławem Grusz- 
czyńskim oraz Aleksandrem Wa- 
sielem na czele, z towarzyszeniem 
ork. pod dyr. Wacława Elszyka, 
w opracowaniu reżyserskiem Micha 


Dźwiękówy Teatr Świetiny 


CASINO 


Niezrównany 


HAROLD LLOYD 


w filmie p. t. 
„Rozkosze BEREK 
Niebezpieczeństwa 


Kapitalna komedja, tryskająca humorem i nie- 
zwykłemi sytuacjami, wywołująca bezustanny 
śmiech — śmiech do łez! 


Początek seansów © 4-ej, 


i niedzielę poranki ad. 


6-ej, S-ej i 10-ej w, w sobotę 


godz. 12-—3 po cenach najniższych. 


URU FL ETF RE WPRO EEN 


13.X. — 


Lo usłyszymy dziś 
przez radjo? 


11,58 — 12,05 Sygnał czasu z 
Warszawy i hejnał z wieży marjąc- 
kiej w Krakowie. 

12,05 — 13,15 Muzyka z płyt 
gramofonowych, 

13,15 — 18.20 Odczytanie pro- 
gramu dziennego i repertuar tea- 
trów i kin, 


mouz Godz. 20.50 
szyńcki - 


15,50 — 16,15 Lekcja języka fran 
cuskiego; lektor p. Lucien Roquiny 

16,15 — 16,45 Program dla dzie- 
ci starszych. Prof. Aleksander Ja- 
nowski wygł. feljeton p. t. „Niedź- 
wiedzica — córka pułku”. 2) Pro- 
gram dla młodzieży: Kwadrans we 
soły — występ p. M. Maszyłńskiego. 

16,45 — 17,15 Muzyka z płyt 
gramotonowych. 

17,15 — 17,40 „Zamknięcie 
szkół polskich w r, 1908* — wygł. 
red. Melchior Wańkowicz. 

17,45 — 18,45 Transmisja muzy- 
ki lekkiej z kawiarni  „Gastrono- 
mja* w Warszawie. 

18,45 — 19,10 Rozmaitości. 

19,10 — 19,25 Komunikat izby 
przemysłowo - handlowej w Łodzi, 
program na dzień następny i ko- 


munikaty. 

19,25 — 19,35 Płyty a: Fi 
nowe. 

19.35 -— 19,50 Prasowy dziennik 
radjowy. 


19,50 — 22,00 Płyty gramofono- 
we. 

20,00 — 
ny. 

20,15 — 20,30 „Wśród książek* 
— przegląd najnowszych wyfaw- 
nictw — omówi prof. Henryk Mo- 
ścieki. 

20,30 — 22 
ny. 

22,00 — 22,15 Feljeton p. t. „Ma- 
xim“ — wygł. red. Jan Ignacy 
Targ. 

22,15 — 22,35 Muzyka z płyt 
gramofonowych. 

22,35 — 24,00 Komunikaty: me- 
teorologiczny, polic., sportowy, 
oraz muzyka taneczna z Hotelu - 
Palace - Polonja w Warszawie. 


20,15 Feljeton muzycz- 


.00 Koncert wieczor- 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 

Langenberg (472) 

21,05 Koncert (M. in. Serenada 
A-dur Brahmsa, Pieśni  Stiirmera, 
Sinfonietta Siegla). 

Londyn (261) i Daventry (1554). 

22.35 Koncert (Uwertura Brahm- 
sa, Koncert skrzypcowy Men- 
delssohna, Symfonja Es-dur Mozar- 
ta, Uwertura „Wolny strzelec“ We 
bera). 

Londyn (356) 

19,40 Utwory Mozarta (Uwertura 
Koncert fortepianowy A-dur, Arje, 
Fantazja C-moll, Muzyka baletowa) 

Rzym (441) 

20.55 Lekka muzyka i piosenki. 

Wiedeń (514) 

19.30 Koncert wiolonczelowy H- 
moll Dworzaka i Symfonja D-moll 
Mahlera). 

21,00 Intermezzo liryczne Masse- 
neta „Dziewczę z Navarry“. 

Sztokholm (435) i Motala (1348). 

19,80 Stara muzyka włoska (So- 
nata Locatellego, Koncert Nardi- 


niego, Arja  Tenaglii, Allegretto 
Boccheriniego). 

20,20 Jazzbandowa muzyka na 
2 fortepiany. 


22,00 Koncert (Concerto grosso 
Handla, Suita Stenhammara, Ro- 
mans Sibeliusa, Serenada Mozarta). 

Bratistawa (278) 

17,55 Kwintet B-dur Rimskij - 
Korsakowa i Sonata na flet J. S. 
Bacha 


„GŁOS PORANNY” — 1930 
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TEATR, MUZYKĄ i SZTUKA 


Teatr miejski Eis aparatem technicznym (dwa 


wagony dekoracji, rekwizytów i 
kostjumów), z własną orkiestrą 
Dziś 7.30 „Kawaler Papa“ 


(autentyczny jazz murzyński), włas 
nym chórem (czarne girlsy) i t. d. 

Pod dyrekcją i przy udziale zna- 
komitego tancerza murzyna Lewi- 


Dziś o godz. 7,30 „Kawaler pa. |5% Douglasa (znanego łódzkiej pu- 
pa“. bliczności z występów przez 2 la- 


Jutro 8.30 „Kawaler Papa“ 


W piątek premjera  „Przepro- ty) i z udziałem świetnych prima- 
wadzki*. donn kolorowych: Vałady Snow 
i Margaret Beckelt odegrana bę- 


TEATR KAMERALNY dzie wielka operetka - rewja w 8 


Dziś i jutro przedstawienia za- | obrazach (45 scenach) „Liza“. 
wieszone z powodu konieczności | Obok całego szeregu tańców 
dokonania przeróbek technicznych | egzotycznych i groteskowych zapo 
na scenie. wiedziany będzie po raz pierwszy 
W czwartek premjera sztuki w |w Polsce najnowszy modny zagra- 
8-ch aktach Maugham'a „Święty | nicą taniec „The Lindberg“. 
płomień*. Bilety w cenie od 2 zŁ do naby- 
cia w kasie zamawiań teatrów miej 
skich (Piotrkowska. 74) od 10 ra- 
ino do 7 wtecz. bez przerwy. 

DZISIEJSZY KONCERT JOSE 

PADILLA. 

Dziś o godzinie 8,30 wieczorem 
odbędzie się w sali filharmonji za- 
powiedziany pożegnalny koncert 
znakomitego hiszpańskiego kompo- 
zytora, Jose Padilla, oraz niezrów- 
nanej interpretatorki jego  pieśmi, 
Lidji Ferreira. Artyści przygotowA 
„l na dzisiejszy koncert zupełnie 
„nowy bogaty program, złożony z 
ul. Cegielnianej 63 słynny murzyń- dwudziestu najlepszych przebojów 
ski teatr „Black Flowers“ (Czarne | który słynna artystka odśpiewa w 
kwiaty),  jeżdzący po Europie w |oryginalnych efektownych kostju- 
pełnym zespole (50 osób), z włas- | mach. 


Na łódzkich elsranach 


„Capitol* — „Nocna warta“ 


Z niebywałem zaciekawieniem o | nu Billie Dove, która w filmie tym 
czekiwano atrakcyjnej premjery |stwarza porywającą wprost kre- 
najnowszego filmu, zrealizowanego |ację. Partnerami znakomitej artyst 
podług rozgłośnej powieści Claude |ki są wytworny Mikołaj Susanin i 
Farrere'a p.t. „Nocna warta“, | Donald Reed, W „Nocnej warcie“ 
Wspaniałe to arcydzieło, wyświe- | Billie Dove, zupełnie słusznie na- 
tlane wszędzie z olbrzymiem powo |zwana „najlepiej ubraną kobietą 
dzeniem, obfituje w szereg wysoce | Hollywood*, roztacza prawdziwy 
dramatycznych scen, porywają- | przepych toalet, z których każda 
cych do giębi. Niebywałe wraże- jest dowodem wielkiego smaku i 
nia wywołują efektowne sceny bi- | prawdziwej wytworności tej pięk- 
twy morskiej. Cudownie oddane |nej aktorki. Nadprogram dodatek 
są sceny miłosne. W rolach głów- | kreskowy Fleischera. 
nych: najpiękniejsza gwiazda ekra 


„Splendid“ — „Rio Rita“ 


Pierwszy dźwiękowy kino-teatr | przepych wystawy. „Rio Rita“ jest 
„Splendid* wystąpił wczoraj z re | wspaniałym filmem, który, budzi 
welacyjną premjerą arcyfilmu p. t. | entuzjazm niekłamany. 

„Rio Rita* z Bebe Daniels i Jo- | e sozomgyga 


TEATR POPULARNY 
Codziennie o godz. 8,15 wiecz. | 
świeżo wystawiona stylowa operet 
ka Andran'a „Lalka“. 

We środę po raz bezwzględnie 
ostatni „Eros į Psyche“. 


OPERETKA MURZYŃSKA, 


We wtorek i środę czeka iódzką | 
publiczność teatralną sensacja ar- 
tystyczną w Stylu amerykańskim. 
Oto w przejeździe do stolicy wystą 
pi na scenie teatru miejskiego przy 


n_h Z A e 


hnem Bolsem w roli głównej. Prze +0DZ, PIOTRKO 
pyszna akcja skupia się w ję- 
drnych, czarujących skrótach. Me- 
lodje, muzyka i chóry wypadają 
tak naturalnie, że czuje się żywe 
ciepło głosu. Kolorowa taśma, od 
daje z całym blaskiem świetną uro 
dę aktorów, oraz amerykański 
KS TERNE „SPLENDID“ 
KINO-TEATR J) 


Dziś i dni nastepnych l 


RIO RITA 


Cudowna pieśń miłości i poświęcenia. 
UROCZA 


Beir Daniels 


kreuje postać tytułową pełnej temperamentu, 
—— zwysłowej, kuszącej dziewczyny. 


JOHN BOLES nierówny bohater film 


Najpiękniejsze melodje. — Wspaniała rawja. — Harmonja ko- 

torów naturalnych oraz balet ze 100 zgrabnych i powabnych 
giris. 

Początek codziennie 6, 8, 10, w sob. 1 niedz, 4, 6, 8, 10 w. 

Passe-partout oraz bilety ulgowe nieważne aż «do odwołania. 


„GŁOS PORANNY" 
ŁÓDZ 


13 października 1920 r. 


GŁOS SPORTOWY 


„GŁOS PORANNY” 
ŁÓDŹ 
13 października 1930 | 


Wisła na czele tabeli 


Niepowodzenia drużyn warszawskich-- Ł.K.S. przegrał z Garbarnią 0:2 -- Pogoń 
remisuje z Ruchem 


Wczorajszy dzień zmagań li- 
gowych przyniósł sukces druży 
nom gospodarzy. Jedyny wyją- 
tek pod tym względem stanowi 
Warszawianka, która przegrała 
z Wisłą ma własnym terenie. 

Zwycięstwo to po raz pierw- 
szy w tym roku pozbawiło Cra- 
covię stanowiska leadera tabe- 
li na korzyść dwukrotnego mi- 
strza Wisły. Coprawda sukces 
ten Wisła ma do zawdzięczenia 
tylko temu, że rozegrała obec- 
nie o dwa spotkania więcej niż 
Gracovia. Do konkurencji o ty- 
tuł mistrza zgłasza się obecnie 
również nie bez szans i Warta, 
pozycja której dzięki wczoraj- 
szemu zwycięstwu nad Legją 
wzmocniła się poważnie, 


Nie ulega wątpliwości, iż tyl 
ko te trzy drużyny będą miały 
coś do powiedzenia. Teoretycz- 
nie syłuacja przedstawia się na- 
stępująco: największa, możliwa 
ilość zdobytych punktów jest 
dla Cracovji 35, dla Wisły 38, 
dla Warty 34. Ponieważ jed- 
nak w grę wchodzą tu zawody 
Warta — Wisła, które rozegra- 
ne zostaną w Poznaniu, pozy- 
cja Gracovji jest nadal bardzo 
mocna. Komplikacje spowodo- 
wać może jedynie utrata punk- 
łów przez Cracovię w pozosta- 
łych spotkaniach, w których za 
przeciwników mieć ona będzie 


Ruch, Polonię, Pogoń, Ł, K. S. 
i Czarnych. 


Wezorajszy dzień śmiało moż 
na. nazwać dniem wielkich nie- 
powodzeń drużyn stołecznych. 
Jedynie Polonji udało się 


spotkania wynieść jeden punkt,gromiona została przez Wisłę, 


jednak, ze względu na przeciw- 


Natomiast obronną ręką wy- 


nika, z jakim miała ona do czy |szły z wczorajszej próby dru- 
nienia, fakt utraty jednego pun- |żyny krakowskie, gdyż Garbar- 


ktu jest również wielkiem nie-|nia wzięła na ŁKS. odwet 


za 


powodzeniem. Legja przegrała | nieudany występ swój w Łodzi. 


zew Poznaniu, Warszawianka roz | W układzie sił zachodzą pewne 


L.T.$.G. -- Polonia 0:0 


Brutalna gra zespołu gości 


Poprzedzona sławą długiego pas- 
ma odnoszonych zwycięstw 
drużyna piłkarska Polonji zawitała 
do Łodzi na mecz z ŁTSG. Szanse 
drużyny łódzkiej na zdobycie w 
tem spotkaniu punktów były mi- 
nimalne. Ogólnie liczono się z 
przegraną gospodarzy, a jeśli już 
były jakieś wątpliwości to wynik 
cyfrowy w jakim Polonia rozgro- 
mi ŁTSG, 

Tymczasem gospodarze, którzy 
po raz pierwszy od dłuższego czasu 
wystąpili w pełnym składzie, spra- 
wili miłą niespodziankę. Przedew- 
skiem wytrzymali tempo, nawiasem 
mówiąc bardzo szybkie i chociaż 
byli w ostatnich minutach nieco 
słabsi, stawili godnie czoło i zdoby- 
cie jednego punktu, asekurującego 
już ich ostatecznie od spadku jest 


O wejście do ligi 
W. K. $. -- Skra 4:0 (1:0) 


Słabą grę zaprodukowały drużyny 


Ostatni mecz WKS z cyklu roz- 
grywek o mistrzostwo grupy był 
bodajże najmniej udanym tak pod 
wzgledem kasowym jak i sporto- 
wym. Sklecona na początku sezo- 
nu drużyna WKS z graczy niemal 
wszystkich klubów łódzkich zaczy- 
na się powoli rozpadać. Niema Ca- 
banaę niema Kotlieckiego, wczoraj 
zabrakło również Nykla i Przygoń- 
skiego. 

Osłabiony skład WKS zaprezen- 
tował się bardzo słabo, a ponieważ 
Skra umie nie wiele więcej, po- 
ziom zawodów był niski. Do przer 
wy gra wyrównana przynosi gospo 
darzom jedyną bramkę uzyskaną 
przez Klimczaka z rzutu karnego. 
Skra pała chęcią rewanżu i szybko 
naciera, stwarzając wiele sytuacji 
podbramkowych niewykorzysta- 
nych przez lewą stronę ataku. WKS 
broni się, rozpoczyna, jak zwykle 
grę ostrą, która dość często ucho- 
dzi uwadze sędziego. 

Po zmianie stron przewaga Skry 
żarysowuje się wyraźnie. Szereg 
rzutów wolnych w stronę WKS 
znamionuje foul grę gospodarzy. 
Wysiłki Skry paraliżuje sędzia, 
przerywając grę w momentach bar 


20%900290500090209990000 


Posade 
atwo znajdzie ten kto ukończy 
kurs buchalterjij pod  kierownie- 
iwem rutynowamego pedagoga. Spe 
cjalLy Kurs buchalterjj bankowej 
i techniki biurowej, Wiadomość 
w administracji „Głosu Poranne- 


go“ lub na miejscu Kilińskiego 60 |dzić można, że zakwalifikuje 


mieszk, 45, 


dzo dogodnych dla. uzyskania wy- 
równania, dla przyznawania im rzu 
tów wolnych, czem wyrządza im 
iście niedźwiedzią przysługę. - Za 
rękę Strzelczyka podyktowany dla 
Skry rzut karny został niewyko-. 
rzystany, silny strzał bowiem tra- 
fił w poprzeczkę, Grę kończą dru- 
żyny w 10, z każdej sędzia jednego 
zawodnika wyprosił z boiska. Nie 
na wiele się to zdało, ostrość gry 
nie osłabła. 

U zwycięzców na specjalne wy- 
różnienie zasłużył Klimczak II i 
Kleinert, reszta zupełnie przecięt- 
na, a nawet słaba. Publiczności jak 
na mcz tak ważny zmikoma ilość, 
raptem 500 osób. 


Lechja--Sokół 6:1 


W spotkaniu o wejście do ligi 
Lechją lwowska na własnym grun- 
cie lekko rozprawiła się z drużyną 
Sokoła z Równego w stosunku 6:1. 
W grupie tej pozostał jeszcze do 
rozegrania mecz Unja — Lechja, 
który ze względu na nieformalnoś- 
ci popełnione przez obydwa kluby 
został umeważniony. Obecnie w 
tabeli prowadzi Lechja 6-ma punk- 
tami przed Unją — 4 punkty i So- 
kołem 0 punktów. i 


Amaforski--Wawel 4:2 


Pierwszy występ mistrza Śląska 
Amatorskiego K. S. w rozgryw- 
kach o mistrzostwo grupy przy- 
niósł mu w spotkaniu z Wawelera 
zasłużone zwycięstwo. w stosunku 
4:2, dzięki któremu już dziś stwier- 


on do. spotkań finałowych 


zupełnie zasłużone. Tyle ambicji, 
tyle werwy i poświęcenia ile ŁTSG 
włożyło wczoraj do gry dawno już 
nie notowaliśmy, 

Polonia okazała się drużyną sta- 
nowczo przereklamowaną. Okrzy- 
czani przez prasę warszawską kan- 
dydaąci na królów bramkowych, 
czy też bezkonkurencyjni pono re- 
prezentancyjni obrońcy polscy, u 
których „kiksy“ zdarzają się aż 
nazbyt często, czy też wreszcie 
owe słynne kwadranse, roztrąbione 
na całą Polskę — wszystko to na 
łódźkim gruncie w spotkąniu z nie- 
mal z najsłabszym zespołem ligo- 
wym jakoś niedopisało. Bluff re- 
klamowy wystąpił w, całej swej c- 
kazałej nagości. 

Jeśli już czem mogła nam Polo- 
nia zaimponować, to chyba w pier- 
wszym rzędzie brutalną grą Ała- 
szewskiego, stosowaną na domiar 
złego z całą premedytacją. Gracz 
ten był bezpośrednim sprawcą te- 
go, iż rozpoczęty pięknie mecz za 
mienił się po przerwie w ordynar- 
ną grę, to też „trup* padał gęsto. 
Dziwnym zbiegiem niesprawiedliwe 
go losu najwięcej ucierpiał na tem 
bodajże _najspokojniejszy gracz 
gości, Malik, Niestety, sędzia p. 
Rosenfeld z Bielska nie umiał w 
odpowiedniej chwili energicznie in- 
terwenjować, natomiast gdy zorjen 
tował się w sytuacji było już za- 
późno, by okiełznać  rozognione 
temperamenty piłkarzy. 

Dla gości trig obronne ŁTSG by- 
ło murem nie do przebycia. Ładnie 
spisał się Milde, który po dluższej 
pauzie znów ukazał się na boisku. 
Falkowski nie popełnił ani jednego 
błędu, szczególniej w drugiej poło- 
wie -meczu- interwenjował. nadzwy- 
czajnie w trzech niebezpiecznych 
momentach. W pomocy  najstab- 
szym punktem był Pogodziński, na- 
tomiast rej wodził tam Wolfangel, 
choć miał przeciwnika technicznie 
zaawansowanego wysoko, Szczepa 
niaka. Duszą ofenzywy gospodarzy 
był Herbstreich, który dwoił się po 
prostu, tak był pracowity. Wszel- 


kie ataki inicjowane przez niego 
sprawiały zawsze wiele kłopotu 


gościom. Pozostali z wyjątkiem So 
kołowskiego, który wystąpił na le- 
wym łączniku (pociągnięcia tego do 
udanych zaliczyć nie sposób) grali 
równomiernie, 

W drużynie gości wyróżnić nale- 
ży Miączyńskiego o wiele pewniej 
szego i lepszego od _Bułanowa, 
Seichtera w pomocy, oraz Suchoc- 
kiego,  Szczepaniaka i Malika w 
ataku, i 

Gra przez cały czas wyrównana. 
Obydwie drużyny atakują niezwy- 


się |kle szybko i stwarzają niebezpiecz 


na zwtuacie. nrzyczem Polonia ak- 


cję swą przeprowadza przeważnie 
środkiem, a gospodarze forsują 
skrzydłowych. Dogodne momenty 
podbramkowe pozostają obustron- 
nie niewykorzystane. Kilka myl- 
nych rozstrzygnięć sędziego powo- 
dują szalony wrzask na galerji, wo 
bec czego dla uspokojenia widowni 
gra zostaje przerwana. 

Po zmianie stron zaciekłość dru- 
żyn, z których każda odczuwa 
możliwość odniesienia zwyciętswa, 
rośnie. Asump do gry brutalnej da- 
je Ałaszewski, co chwila ktoś pada. 
Opuszeza boisko Malik, który w 
zderzeniu z bramkarzem ucierpiał 
najwięcej. Mimo wyniku zerowego 
gra niezwykle zajmująca ze wzgię- 


du na zmienność sytuacji podbram- | 


kowych i nadzwyczaj szybkie tem- 
po. W ostatnich pięciu minutach 
Polonia uzyskuje kilka rzutów Toż 
nych lecz te ua wynik nie wpływa- 
ją. Najdogodniejsze sytuacje do 
zdobycia goali zaprzepaszcza So- 
kotowski, zbyt mało ruchliwy i wol 
no orjentujący się. 

Publiczności 2000 osób, z zacie- 
kawieniem śledziło przebieg gry. 


WARSZAWA, Wisłą — War- 
szawianka 5:1, Dzisiejszy mecz 
ligowy rozegrany w Warszawie 
przyniósł zasłużone zwycięstwo 
Wiśle, która znacznie górowa- 
ła nad przeciwnikiem. Bramki 
dla Wisły zdobyli: Kisieliński, 
Czulak, Balcer, Reyman i jed- 
na samobójcza. Dla Warsza- 
wianki honorowy punkt zdobył 
Jung. Sędziował p. Gulicz. 


KRAKÓW. Garbarnia — Ł. 
K. S. 2:0 (1:0). Bardzo niski po- 
ziom gry. Po przerwie gra się 


zmiany, choć naogół nieznacz- 
ne. 

Z danych cyfrowych wyróż- 
nia się katastrofalmy stosunek 
bramek Warszawianki z rekor- 
dową ilością straconych, pod- 
czas gdy rekord strzelonych 
dzierży nadal druga drużyna 
stołeczna, Polonia. Najlepszym 
stosunkiem bramek poszezycić 
się może Cracovia, tuż za nią 
kroczy Legja. Najwięcej gier ro 
zegrała Polonia (20), która pra- 
wdopodohbnie uplasnuje się osta- 
tecznie na piątem miejscu w ta- 
beli. 


TABELA GIER LIGOWYCH 


1. Wisła 27 19 44:29 
2. Gracovia 25 17 37:18 
3, Warta 24 17 46:26 
4. Polonia 24 20 52:35 
5. Legja 28 18 46:24 
6. Garbarnia 18 18 46:41 
7. Pogoń 17 18 38:29 
8. Czarni 15 17 16:30 
9. ŁKS, 14 19 37:34 
10. Ruch 14 18 27:40 
11. ŁTSG. 11 19 21:54 
12, Warszaw. 6 18 17:62 
a Ta SA o e O || W 
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TŁUMACZENIA 
PRZEPISYWANIE 


NA MASZYNIE 


POWIELANIE 


DRUKÓW © 


ligowe w krai 


rek. Sędziował p. Walczak a 
Warszawy, 
POZNAŃ. Wara — Legja: 


Stosunek bramek 2:1 (1:0). — 
Gra równorzędną. Bramki dla 
Warty zdobyli Szerfke i Rodo- 
jewski. Dla Legji — Nawrot. 
LWÓW. Ruch — Pogoń 2: 
(0:1). Gra równorzędna. Ruch 
winien był zwyciężyć, gdyż po- 
siadał lepszą linję ataku. 
Bramki dla Pogoni zdobył Han- 
ke z rzutów karnych, dla Ru- 
chu — Urbaniak,'w tym jedną 
z karnego. Najlepszy na boisku 


bardziej ożywiła. Bramki dla| Jeżewski. Sędzia p. Rutkow- 
Garbarni zdobyli: Bator i Pazu- ski, 


Petkiewićż I AUSO<IŃSK: 


wśród elity długodystansowców Europy 


Jedno z pism norweskich o- 38:53.9. 
listę najlep-| 4. Joergensen (Norw.) 


głosiło obecnie 
szych tegorocznych biegaczy 
Europy, wśród których długo- 
dystansowcy nasi, Kusociński 
i Petkiewicz zajęli zaszczytne 
5-te miejsca. 


Lista ta przedstawia się na- 
stępująco: 

800 m.: 1. Hampson (Ang.) 
1:57;7. 2. Martin (Frane.) 1:52,9 
3. Ladoumegue (Fr.) 1:53,2. 4. 
Feger (Fr.)  1:58,2. 5. Keller 
(Fr.) 1:538.2, 6. Danz (Niem.) 
158.2. 7. Mueller (Niem.) 


1:54.1. 8) Ellis (An.) 1:54,83. 9. 
Lefebre (Niem.) 1:54,5, 10, Jo- 
hanssen (Norw.) 1:54,6. 

1500 m.: 1. Ladoumegue 
(Fr) 3:49,2. 2. Purje (Fin.) 


3) Thomas (Ang.) 3: 
3:56.9, 
5. Petkiewicz (Polska) 3:57,2, 
6. Beccali (Włochy) 3:57,2. 7. 
Cornes- (Ang.) 8:58. 8, Loukola 


(Fin,) 3:58.6., 9 Wichmann 
(Niem.) 3:58,8. 10. Peltzer 
(Niem.) 3:59. 

10 klim.: i) Nurmi  (Fin,) 
31:04.6. 2. Isòhollo (Fin) 
31:05,3. 3. Loukola (Fiń.) 
31:17.2. 4. Virtanen (Fin) 
31:20.1, 5. Kusociński (Polska) 


31:39,8. 6) Selen (Szwecja) 
31:45,6. 7. Lindgren (Szwec.) 
31:46. 8. Holihnis (Niem.) 
31:47,6. 9) Stenfeld (Szwec.) 
31747,6, 10. Badendyck (Norw.! 
31:54,2. 


Nr. 281 


13.X. — GŁOS PORANNY —1930 


7 


Na hoiskach łódzkich 


Hasmonea — Orkan 2:2 (2:2). 
Zawody towarzyskie, Wynik dla 
Hasmonei zaszczytny. Sędziował 
p. Andrzejak. 


Widzewska Manufaktura — Hu- 
ragan 6:0 (4:0). Międzygrupowy 
mecz o wejście do klasy B. Zasłu- 
żone zwycięstwo WIM-y, dla któ- 
rej bramki zdobyli: Walter 3, Ko- 
walewski, Lenart i jedna samobój- 
cza. Sędziował p. Bira. 


Kruschender — Hakoah (Kalisz) 
1:1. Międzygrupowy mecz o wejś- 
tie do klasy B rozegrany w Pabja- 
wicach dał wynik remisowy. 


Burza — PTC 3:1. Mecz o puhar 
przyniósł zasłużone zwyciestwo 
Burzy. 


Orłowska mistrzyni 
Polski Ą 


w biegu na przełaj 

W Katowicach odbył się bieg 
naprzełaj o mistrzostwo Polski, 
który przyniósł zwycięstwo Or- 
łowskiej. 


Mecze piłkarskie 
we Lwowie 


W dniu wczorajszym odbyły 
się we Lwowie dwa spotkania 
o mistrzostwo klasy A, które 
przyniosły następujące rezulta- 
ty: Pogoń — Rewera 1:0, Ha- 
smonea — Ukraina 4:2. 


Schmidfowi odebrano 
tytuł mistrza Polski 
1 


Przed kilku tygodniami roze- 
grano w Łodzi na torze hele- 
powskim długodystansowe mi- 
strzostwa Polski na 10 klm., w 
którym jak wiadomo, pierwsze 
miejsce uzyskał Schmidt (U- 
nion). Po kilku dniach Włodar 
czyk, kolarz warszawski, który 
został w Łodzi pokrzywdzony 
przez komisję sędziowską, zło- 
Żył protest do Polskiego Związ- 
ku Tow. Kolarskich. Prolest 
ten rozpatrywany był na ostat- 
niem posiedzeniu zarządu, przy 
czem zarząd ZPTK. postanowił 
odebrać tytuł mistrza Polski 
Schmidtowi (Union) i przyznać 
go Włodarczykowi (WTC.) 


Mecz tennisowy 


Ł. L. T. K— Turyści 8:1 


Na kortach łódzkiego Lawn - 
Tennis Klubu odbyło się w dniu 
wczorajszym Spotkanie tennisowe 
między gospodarzami a drużyną 
Turystów. Zwyciężył ŁLUTK w sto 
sunku 8:1. Wyniki poszczególnych 
spotkań przedstawiają się następu- 
jąco: gry pojedyńcze panów: Hein 
(T) — Guhl Œ) 6:4, 6:0, Stadtlan- 
der Œ) — Stettka (T) 6:0, 6:4, 
Grobman (Ł) — Schroder (T) 8:6, 
6:4, Tezenas (Ł) — Sattel (T) 6:1, 
6:1, Mehlo Œ) — Wagner (T) 62, 
4:6, 6:4. Gry pojedyńcze pań: Tie- 
tzenowa (Ł) — Zinkówna 6:0, 62, 
Gry podwójne: Grohman, Mehlo — 
Schroder, Wagner 7:5, 3:6, 6:0, 
Steinert, Stadlender — Hein, Stett- 
ka 6:0, 8:6. Gry mieszane: Tietze- 
nowa, Steinert — Zinkówna, Stett- 
ka 62, 62. 


Bieg kolarski na 
przelaj 


W dniu wczorajszym odbył 
się w Warszawie bieg kolarski 
na przełaj o mistrzostwo Polski 
Pierwszy do mety przybył Gło- 
wacki, jednak został on zdy- 
skwalifikowany, ponieważ zmy 
Kł trasę. Wobec tego tytuł mi- 
strza przyznano / Michalakowi 
(Legja), drugi Lipiński (AKS.), 
trzeci Bryszke (WTQG.) Trasa 
bicgu wynosiła 30 kl” 


400 iusięcy złołych 


wymiesie koszi elsspedycji polskiej drużyny 
olimpijskicj do Los Angelos 
Wobec minimalnej pomocy ze strony rządu, ciężar wydatków 
spada na barki społeczeństwa 


Przed kilku dniami odbyła | 
|dzie minimalma. Cały ciężar po 


się posiedzenie zarządu związ 
ku związków sportowych, te- 
matem obrad którego była 
sprawa przygotowania technicz 
nego do olimpjady 1932 roku, 
która, jak wiadomo, odbędzie 
się w Los Angelos. 

Ponieważ jednak wypłynęła 
jednocześnie i kwestja zdoby- 
cia niezbędnych funduszów, 
bez których wszelka praca 
przygołtowawcza, a  tembar- 
dziej j sam wyjazd jest nie do 
pomyślenia, postanowiono spra 
wę tę przenieść na forum ^b- 
rad Polskiego komitetu olimpij 
skiego. 

Onegdaj właśnie w P. U. W. 
F. pod przewodnictwem pułk. 
Kilińskiego odbyła się konfe- 
rencja Pol. komitetu olimpij- 
skiego z udziałem przedstawi- 
cieli związku zw. sportowych, 
ministerstwa spraw zagranicz- 
nych, min, wyznań relig, i o- 
świecenia publicznego, min. 
pracy i opieki społecznej. 

Konferencja ta w ogólnych 
zarysach ustaliła plan działa- 
nia. Postanowiono, iż polska 
drużyna olimpijska składać się 


będzie maksimum z 70 osób. 
Okazało się w  prowizorycz- 


nych obliczeniach, że koszt 
rkspedycji tej drużyny wynie- 
sie 700 tys. złotych. Polski ko- 
mitet olimpijski znalazł się w 
niezwykle ciężkiej sytuacji — 
skąd wziąć pieniędzy na pokry 
cie kosztów? 


Finansowa pomoc rządu bę- 


sportowych, która ma zape- 
wnić mu zebranie niezbędnych 


krycia kosztów ekspedycji pol- funduszów. W drugim rzędzie 


skiej drużyny olimpijskiej spa- 
da na barki społeczeństwa. W 
związku z tem, po!. kom. ol. 
postanowił zorganizować akcję 
propagandową za  pośrednic- 
twem klubów i stowarzyszeń 


przewidziane jest organizowa- 
nie specjalnych imprez sporto- 
wych, całkowity dochód z któ- 
rych przeznaczony zostanie na 
zasilenie kasy Pol. kom. olim- 
pijskiego. 


lasztrytna przegrana odrzejowskie 


w spotkaniu z mistrzynią tennisową Niemiec 


MERAN, — Wobec pochmurnej 


Nadchodzi decydujący set, napię- 


pogody, a nawet chwilowych desz |cie rośnie, nasza mistrzyni góruje 


czy, odbyłg się tylko kilka spotkań 
z których na pierwszy plan wysu- 
nęty się dwie rozgrywki o puhar 
Lenza, gdzie spotkały się Jędrze- 
jowska — Aussem (mistrzyni Nie- 
miec) oraz Valerio (mistrzyni 
Włoch) — Payot (mistrzyni Szwaj- 
carji). - 


Waika między Jędrzejowską a 
Aussem była niezwykle zacięta i 
obfitowała w nader interesujące 
momenty. Pierwszy set kończy się 
absolutną przewagą niemki, która 
mając przed sobą stremowaną prze- 
ciwniczkę, wygrywa z łatwością w 
stosunku 6:0. Teraz Jędrzejowska 
opanowawszy początkowe zdcner- 
wowanie, przechodzi do olenzywy 
i zwycięża w drugim secie po Pięk- 
nej grze w stosunku 6:2. 


-Takse dla piłkarzy za mecz 


ustalił niemiecki związek piłki nożnej 


Głośna swego czasu sprawa 
uznania za zawodowców druży 
ny Schalke 04 znalazła sensa- 


cyjne rozwiązanie. Otóż zarzut | wiązanie 


zawodowstwa skierowany prze 
ciwko drużynie Schalke 04 zo- 
stał cofnięty i w związku z 
tem niemieckie władze związ- 
ku piłkarskiego ustanowiły ta 
ksę, wynoszącą 7 i pół marek 
(około 15 zt.), którą wolno gra- 
czowi pobrać za mecz, nie na- 
rążając się na zarzut zawo- 
dowstwa. 

A więc 7 i pół marek wolno 


Wyniki zawodów 
lekkoatlefycznych 
w Lodzi 


Odbyte w dniu wczorajszym na 
boisku Widzewskiej Manufaktury 
zawody lekkoatletyczne — propa- 
gandowe zgromadziły na starcie 
około 50 zawodników. Wyniki 
przedstawiają się następująco: 100 
mtr.: 1) Łada (HKS) 12 sek., skok 
wzwyż: 1) Osmolek (HKS) 1,65. 
Kula: 1) Rosław (Zjedn.) 11,65, 
1500 mtr.: Wróblewski (ŁKS) 4,27, 
skok w dal: Łada (HKS) 6,28. Bieg 
na przełaj: 1) Starosta  16,20,4. 
Dysk: 1) Furmański (Zjedn.) 32,40. 


Widzewska Manuia- 
kiura--lnja 12:6 


W dniu wczorajszym odbyły się 
w sali WIM-y zawody zapaśnicze o 
puhar ofiarowany przez Bar-Koch- 
bę. Do zawodów zgłosiły się jedy- 
nie dwie drużyny: Widzewska Ma- 
nufaktura i Unja. Zwyciężyła Wi- 
dzewska Manufaktura w stosunku 
12:0, Zawody wywołały duże zadne 
teresowanie. 


wziąć. Kto bierze więcej, ten 
jest zawodowcem. Ciekawe tyl 
ko, co na tak oryginalne roz: 
przez „amatorskie“ 
Niemcy“ piłkarskie sprawy po- 
wie F. IF A? 


Zawody kokserskie 
w Kelenowie 


W sobotę odbyły się w małej 
sali w Helenowie zawody bokser- 
skie, które przyniosły następujące 
wyniki: W. musza: Brzęczek (Zj.) 
— Hobe (Union). Wynik  nieroz- 
strzygnięty. W. kogucia: Traub 
(U) zwycięża na punkty Wojcie- 
chowskiego (IKP), Kluszczyński 
(Geyer) zwycięża na unkty Schlee- 
ga (U). W. piórkowa: Szczepaniak 
(Sokół) zwycięża na punkty Piąt- 
kowskiego (U), Lipiec (Geyer) 
zwycięża na punkty Zielińskiego 
(WMA). W. lekka: Klimczak (So- 
kół) zwycięża na punkty Chmielew 
skiego (IKP),  Garncarek (IKP) 
zwycięża na punkty Wudela (U). 
W. średnia: Wurm (IKP) zwycięża 
na punkty Kucharskiego (Geyer) 
wskutek poddania się ostatniego. 
Do spotkania w wadze ciężkiej nie 
doszło. 


Hazenistki b. K. S. 

mistrzyniami Łodzi 

W dniu wczorajszym odbyło się 
w Łodzi finałowe spotkanie w ha- 
zenie o mistrzostwo Łodzi między 
ŁKS-em a HKS-em, które zakoń- 
czyło się zwycięstwem ŁKS-u w 
stosunku 3:2. Dzięki temu zwycię- 
stwu drużyna ŁKS-u zakwalifiko- 
wała się do rozgrywek © mistro- 

Polské 


tu bezwzględnie nad niemką, ma 
nawet trzy „meczbolle*!, jednak 
dla braku rutyny, która cechuje za 
to jej Przeciwniczkę, nie potrafi 
ich wykorzystać i wreszcie po cięż- 
kiej i wyczerpującej walce oddaje 
seta, przegrywając w stosunku 
8:10 (!) 


Wynik ten, aczkolwiek est prze- 
graną, to z drugiej strony oznacza 
ogromny sukces naszej reprezen- 
tantki. 


W drugiej rozgrywce o puliar 
Lenza wczorajsza zwyciężczyni p. 
Jędrzejowskiej w grze otwsr " 
(poza konkurencjami o puhar 
za) szwajcarska Payot uległa mi- 
strzyni Wioch — Valerio w stosun- 
ku 3:6 i 3:6. Pani Jędrzejowskiej 
pozostały jeszcze w turnieju o pit- 
har Lenza dwa spotkania, a miano- 
wicie z pp. Valerio i Payot. 

Z innych wyników zasługują na 
uwagę: Schomburgk—Neuieli (Pa- 
ryż) 6:4, 7:5, Matejka — Hoensch 
6:0, 6:0. W grze mieszanej Rost j 
Kehrling — Adamoff i Glasser 
6:3, 6:3, 


l. Ludwik Falk 


powrócił 


chor. skórne i weneryczne 


Nawrot 7, tel. 128-07 
od 10—12 i od 5—7. 


Turniej gier sporto- 
wych 


W sobotę i niedzielę bawiła w 
Łodzi YMCA warszawska na dwu- 
dniowym turnieju gier sportowych 
w sali gimnazjum niemieckiego. 
Wyniki uzyskane na tym turnieju 
przedstawiają się następująco: siat 
kówka żeńska: Tryumf — ŁKS 
82:80, siatkówka męska: YMCA 
(Warszawa) — ŁKS 32:30. Koszy- 
kówka męska: ŁKS — Hasmonea 
14:18, Tryumf — YMCA 35:15, 
siatkówka żeńska: Tryumf —WKS 
30:27, siatkówka męska: YMCA 
— Tryumf 29:23, koszykówka me- 
ska: ŁKS — YMCA 2724, Hasmo- 
tea — Tryumf 26:21, 


Turniej puharowy 

organizuje Kadimah 

Jak już  donosiliśmy w dniach 
14i 15 b. m. odbędzie się w Łodzi 
wielki turniej siódemkowy © puhar 
z udziałem 10 drużyn. Między in- 
nemi udział biorą zespoły Hakoahu, 
Turystów i WKS, pomiędzy niemi 
też prawdopodobnie rozegrany bę. 
dzie finał. 

Zawody te wywołały zrozumia: 
łe zainteresowanie, gdyż konkuren- 
cja ta jest u nas zupełnie zanied- 
bana od dłużeszego czasu i mało 
znana, a obfituje zwykle w szereg 
niespodzianek, które i tu napewno 


będą miały miejsce. Pierwszego 
dnia grają: Kraft — Jutrzenka, 
Hakoah — Trupeldor, Sztern — 


Kadimah, Turyści — Gentleman, 
WKS — Hakoah I. Półfinał i finał 
'dbędzie się w środę. Czas trwania 
iwodów wynosi 30 minut. Począ” 
tek imprezy wyznaczono na godz, 
1 m. 15. Turniej odbędzie się na 
boisku WKS-u. 


Koszykarze IKP, 


przegrali w Poznaniu 


W Poznaniu odbyło się 
dniu wczorajszym pierwsze 
spotkanie w piłkę  koszykową 
między mistrzem Łodzi IKP., a 
mistrzem Poznania AZS-em po» 
znańskim © mistrzostwo Poł 
ski. Mecz zakończył się prze- 
graną zespolu łódzkiego w sto. 
sunku 17:25 (9:8). 


Sawaryńn zwycięża 
w biegu na przełaj 


W biegu na przełaj, który 
odbył się w dniu wczorajszym 
we Lwowie na przestrzeni 6 
klm. zwyciężył Sawaryn w cza- 
sie 19,11. 


w 


PORADNIA 


WENEROLOGICZNA 


Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 
TEL, 205-58 
oezynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 | przyjmuję 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wydaielin na 
syfilis i er 


Konsultacje z naurolaglem 
: | urologiem 
Gabinet Swiatto-ieczniozy 
Kosmetyka lekarska 
Oddsielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł 3236 
akuszerja 


i chorob. koblece 
Godz. przyjęć od 3—5 po poł. 
Fomorska LĄ fel. 1279-86. 


KLIŃIKA 


Położniczo -chirurgrona 


„SANATO* 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 
l i il klasa 
OPIEKA LEKARSKA 


nad matką i dziockiema, 


CENY PORODU 


na I-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 


Oddział chirurgiczny 
D-RA MED. M. KANTORĄ 
godz. przyjęć 1—2 p. p. 


St.Bibergal 


MONIUSZKI 11 
TELEFON 163-22 
Choroby skórne i werorycznaą 
bleke L1270PjG 

uje ód 8 40 i EWY 


w miede. od 10 


Piośrictowska 108. 


I3.X 


Dziś szampańska 
premiera! 


.— „GŁOS PORANNY — 1930 


Wielka Bomba humoru i dowcipu 


Najnowsza produkcja 1930 r. „Universalu“ 


COHN i KELLY 


W SZKOCJI 


Nadzwyczajna komedja pełna kapitalnych sytuacji i zabawnych pomysłów. 
100 minuf śmiechu i humoru! 


W rolach głównych wszechświatowi komicy 


GEORGE SIDNEY | CHAR 


Początek seansów codziennie o godz 


4 po poł, 


w sob. i święta o g. 12. 


Na pierwsze seanse ceny od 50 gr 


= TFATR MINIATUR 


KAMELEON” 


pod kier. arf, lif, Jana Zandmera 


Sienkiewicza 40 


Dziś premiera. 


wielkiej, drugiej, aiz rewji 


LOPER TAR CHLE 


w 2 częściach— 16 obrazach, pióra 
Buma, Hemara, Wima, Włobora i in. 
UDZIAŁ BIORĄ : 

J. Chojnacka, J. Leonowicz, E. 
Waczyńska, Lopek- Boruński, W. 
* Modrzeński, B. Orliński, Z. Su- 
walski, para baletowa Dubrowska— 
Tanrydzki oraz 6 revue-giris. 

W PROGRAMIE: 
(nscenizacje, skecze, numery solowe, 
zespołowe, atrakcyjne i inne. 
Reżyserja: B. Orliński. 
Conferencier: E. Waczyńska 
i Włodzimierz Boruński. 


Dekoracje malował artysta malarz 
Wł. Nowakowski. 


Kier. muz, ©. Kantor. 
Początek przedstawień o godz. 7.45 
i 9.45, w soboty, niedziele i święta 
3 przedstawienia o godz. 5.45, 7.45 

i 9.45 wiecz. 


Dr. med. 


M. LUBICZ 


specjalista chorób skórnych, 
weneryczn. I moczopłciowych 


wznowił przyjęcia 
przy ul. Cagisiniane] 43, 
tel. 141-32. 
Przyjmuje od 8—10, 12—2 i od 5—8 
w niedzielę i święta od 9—1, 
ań oddzielna poczekalnia. 


Dr. med. 


HELLER 


Choroby skórne i wenerycane 


UL. NAWROT 2 
TELEFON 179-89 
Essyjmuje do 40 r. i od 4—8 wiem 
w rósdaielę od 44 —2 po połndnia 
Dle pań spec. od godz, 4—5 
Kx poł. dia nienamańśnych 
QENY ŁECZNIC. 


Prenumerata 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 
Redaktor: Eugeniusz Kronman 


miesięczna „Głosu Porannego* ze wszystkiemi do- 
datkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 
40 groszy, z przesyłką pocztową w kraju — zł. 6.50' zagranicą — zł. 10.— 
Z Z ZZ 


Nadzorcy sądowi firmy „Chr. A. Krauze“ 
w Łodzi, przy ul. Staro- -Wólczańskiej 12—14, 
po uprzedniem porozumieniu się z p. Sędzią- 
Komisarzem, działając w myśl art. 4 i 40 Roz- 
porządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej Pol- 
skiej z dnia 23-go grudnia 1927 r. (Dz. Ust. 
Nr. 3 | 28, poz. 20) o zapobieganiu upadłości, 
zawiadamiają wszystkich wierzycieli tej firmy, 
że dnia 4 listopada 1930 r. o godz. „lej rano 
w lokalu firmy „Chr. A. Krauze* w Łodzi, 
przy ul. Staro-Wólczańskiej 12 | 14 odbędzie 
się sprawdzenie wierzytelności tej firmy, a to 
w celu ustalenia listy sprawdzonych wierzycieli 
w wysokości ich roszczeń, Stawienie się z do- 
wodami pretensji należycie poświadezonemi, 
obowiązuje wszystkich wierzycieli, nie wyłącza- 
jąc tych, którzy figurują w bilansie firmy, 

Dnia 11 listopada 1980 r. lista ustalonych 
i sprawdzonych wierzycieli będzie wyłożona 
w Wydziale Handlowym Sądu Okręgowego 
w Łodzi i od tej daty osoby zainteresowane 
mogą w terminie 7-dniowym zaskarżyć posta- 
nowienie nadzorców sądowych, eo do wciąg: 
nięcia lub odmowy wciągnięcia wierzytelności 
na tę listę do p. Sędziego-Komisarza, który 
taki spór rozstrzyga w toku postępowania ukła- 
dowego ostateeznie. 

To rozstrzygnięcie jodnak nie pozbawia 
stron prawa wytoczenia powództwa przez wła- 
ściwy sąd. 

Po upływie terminów sprawdzenia wierzy- 
telności na listę będą wciągnięci ci wierzyciele, 
którzy udowodnią, że w powyższych terminach 
nie zgłosili swoich pretensji z przyczyn waż- 
nych i od nich niezależnych. 


Nadzorcy Sądowi; 
(—) Adwokat Stefan Wilanowski 


II PRZEJAZD 1, 
© zaa zamarza z aa r ze Ć 


Mazyka M. Lidauera 


= "R 


_ r. 281 


MURRA 


E Ė OG R | 


Po 20 śr.!! 


NAJLEPSZE CIASTKA 


poleca 


I CUKIERNIA £ GóKOLŚNIMO 


TEL. 138-72 i 20v-87 


ZWIERA KINO 


| MIMOZ 


KILIŃSKIEGO 178. 


Dziś i dni nastepnych! 


dawno oczekiwany 100 proc. film 
dźwiękowy p. t 


Melodia Serg 


Prześliczny film miłosny z puszczy węgierskiej, 
wzruszający do głębi dramat dziewczęcia wiej- 
skiego, zakochanego w dziarskim wojaku. 


słównych. DITA PARLO i WILLI FRITSCH 


głównych: 

Nadprogram: Dodatek dźwiękowy. 

Początek: w soboty, niedziele i święta 

o godz. 3.30, w dni powszednie o godz. 
5.80, 7.80, 9.15 


„POKUSY EUROPY* 


g 


w, 
SAd 


Następny program: 


Maks H w roli głównej nasz rodak IGO SYM. 9230 
( Maks Heyman 18111 TET DBZ 
EEIE a KE E TA 

r med, 
Doktór Dr. med. 

> .|$T. p PORT 

ananos oa y ungroa 

spee. chorób weneryeznych, i DRÓG MOCZOWYCH 
skórnych i włosów = Gdańska 7Ta, tel. 208-986. 
Andrzeja 2, tel. 132-28 Stomatolog-chirurg muje od 6—8 w.i w lesz- 


wznowił 
przyjęcia 


Przyjmuje od 9—11. i od 6—8 
Od 1—2 w Lecznicy (Plotrkowska 62) 


Za wydawnictwo „Prasa“, 


choroby zębów, szczęk, dzią- 
set, podniebienia, języka it. d. 
regulacja zębów 
Rentgen elektroterapja 
Ordynuje 3—7 
PIOTRKOWSKA 164 Yel. 114-20 


(str. 10 szpalt) 12 gr., Drobne 15 gr. za wyraz; najmniejsze og 
za wyraz; najmniejsze zł. 1.30 gr. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 
osane są o 50 proc. drożej, firm zagranicznych o 100 proc. Za ogłoszenia 


W drukarni własnej Piotrkowska 491. 


Wydawnicza sp. z ogr. olp.: Enqenius7 


P 
na „SANITA, Cegielniana 29. 


BIŻUTERJA, 
zegarki na raty, ceny gotówkowe. 
„Preciosa“, Piotrkowska 123, w po 
dwórzu. 14383—8 


7627 


za wiersz milimatrowy I-szpaltowy (strona 5 szpałt) : 


nadesłane po tekście 4) gr; nekzologi do 150 wierszy 30 gr. 
łoszenie ał. 1.50 gr. 


„ Kronman. 


| JUTRO 


r ozpoczynają się 


(TENOGRIFJ 


Pony i RCW 
nowych kom 


i 
ja Henryka Bermana | 
|" 


PRZEJAZD 19 (Kilińskiego 93) 


Zapisy od żabie wiecz. 
T SZESTIB 


TO WR 


lekarzy specjalistów 

prsy Górnym Rynku 
Dnie 234, tel.127-84 
(przy przystanku tramw. pabjanickich 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz, 
w niedziele i święta do 2-ej po poł 
Wsaystkie specjalności i denty« 
styka. Kąpiele świetlne, lampa 
kwarcowa, elektryzacja, Roenigan 
szczepienia, analizy (moczu, kału 
krwi, plwocin, wydzielin itd.) Opas 

racje, opatrunki. 

Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 
Porada dentystyczna oraz wan% 
rologicana dla chorób skórnych 

i wenerycznych 
ZŁO 


Doktór 


i WOŁKOWYSKI 


CEGIELNIANA TEL. 126-97 


powrócii 


Speojallista ehorób skórnych 
i wenerycznych 6806 
LBECZANIE SWIATŁEM, 
DJATERMJA 
(lampą kwarcowa) 
Badanie krwi i wydalelin. 
Bzeyjrauje od 8—2 i od 6—0. 
w niadzałełe i święta od 9—4. 


Dla pań od 6 do T po poł. 
oddsiełna poosskalnia. 


PRZYBŁAKAŁ SIĘ 
pies rasy „Doberman“, Do ode- 
brania za zwrotem kosztów 
Cegielniana 39, „Expol“ 
9236-3 


25, 


~ 


l-sza strona 1 zi, w tekście ŚJ gr 
wyżej — 40 gr. Zwyczajn 
Poszukiwanie pracy 10 gr 
12 zł. Ogłoszenia „zamiejscowe obii 
tabelaryczne lub fantaz. dodati. 500 


